
Opłata pocztow a uiszczona gotówką
Nr. 249 Lwów, Czwartek dnia 30 Października 1924 Rok XUI

PRENUMER
Miesięcznie w 
3 zl 30 gr., kv
9 zł. 40 gr., z door 
do domu i w całej Po 
sce z przecy.icą poczt. 
3 zi. 30 gr., kwartalnie
10 zł. 20 gr- za granicą 
niesięcznie 5 zł. 50 gr., 
kwaitalnie 15 zł. 50 gr.

CENA NUMERU

15 97.
Na dworcach kolejow. 

17 gr.

" u i a  L W O W S K I

wyGhouzi codzieiinis o godzinie 6 rano.

CCni OCŁOS/tW:
Za wiersz milimetrowy 
wynosi: Z wryci za tek­
stem 10 gr. Nadesłane 
25 gr. Nekrologi* 20 gr. 
Na pierwszej kol 40 gr. 
Przed kron. i w rubryce 
.Repertuar* 35 gr. Po 
kronice i komun. 30 gr. 
Dział ekonom. 4C gr. 
Drobnt ogł. za każdy 
wvraz 6 gi. Kupno I 
sprzedaż 8 gr M atym. 
10 gr. Posz. pracy 4 gr. 
Pa: -i na koiumn. teks. 
po 32 gr. Ogłot z. za­
miejscowe 25o/0 drożej, 
zag o 5O°/0 drożej.

R edakcja: ul. Ossolińskich i. 15 A dm inistracjal ul. Chorążczyzny 1. 26. — Telet. redakc. U . Konto Czekowe P. K. O. 140.561.

„ f f le r k n r jr tfo lskif*
Wydawany dotychczas, przez „Ajencję wschodnią* w War­
szawie przy „Codziennych wiadomościach ekonomicz­
nych* „Informator podatkowy i gorpodarczy* przekształ­
cony został na pismo w charakterze gazety pod nazwą 

Ahpniłlinil P n lc ii i1'  który informować będzie o spra- 
„ i l lb l  n u iy  ru i i l l t i  I wach skarbowych, finansowych, 
przemysłowych, handlowych i podatkowych. — Pierwszy 
numer „MERKURY POLSKI" pojawił się 25. paździer­
nika. Wychodzić będzie w Warszaw ę 2 razy tygodniowo 
we środy i soboty. „MERKURY POLKI* nie oędzie w ni- 
czem kolidował z „Codziennemi wiadomościami ekono- 

mitznemi* lecz przeciwnie, będzie je uzupełniał.
P ren u m era ta  kwartalna wynosi z dostawą lub 

przesyłką pocztuwą 4 zł. 50 gr Dla abonentów „Codzien­
nych wiadomości ekonomicznych* miesięcznie 1 zł. Pre­
numeratę „Merkurego Polskiego" przyjmuje lwowski 
oddział , Ajencji Wschodniej* ul. Długosza 31., tam też 
do nabycia numery poszczególne po 10 gr.

Dzisiejszy numer
zaw itra:

Achillesowa pięta naszej państwowość! (art.
wstępny).

Dyskusja nad oświadczeniem rządowem pie- 
miera Grabskiego.

Całkowite ekspose min. S. Z. Skrzyńskiego. 
Z życia polskiego w Brazylii (fejleton). 
Katastrofa lotnicza pod Poznaniem.
Śmiertelny odwet za policzek.

Tryumf złotego.
W tych dniach wejdą w obieg srebrne 2-złoiówin.

Na razie 800.000 sztuk, później coraz więcej.
Warszawa, 28 października. Te!, wi. (Wi. D.) 

W końcu bieżącego tygodnia zostaną puszczone w 
obieg srebrne 2-złotówkI. Do Warszawy nadszedł 
\ został Prtyiety przez menniCć państwową pierw 
szy transport monet bitych w królewskiej menni­
cy w  Anglii Jak sić dowiadujemy, w pierwszej 
serji bedzle puszczonych w obieg 800.000 sztuk

dwu-złotówek. W miarą nadchodzenia dalszych 
transportów z Anglii, Ameryki i Francji ilość dvru. 
złotówek bedzie sie stale powiększać.

Zaznaczyć należy, iż dwu-złotówki bite są z  
wyższego stopu srebra, niż srebrne monety w in­
nych krajach i z tego Powodu przedstawiają się 
bardzo korzystnie.

Premier Grabski uzupełnia ekspose.
Warszawa, 28 października. Tel. wł. (Wł. D.)

Podczas dyskusji w komisji sejmowej nad dekla­
racją rządową prem. Grabski zabierze głos ceiem 
zldftenia dodatkowych wyjaśnień, ora i udzielenie 
odpowiedzi r.a ewentualne zarzuty. Nie lesf wy- 
kluczonem, źe w -czasie aygkusji o ile zajdzie po­

trzeba, zabiorą głos również poszczególni człon­
kowie gabinetu.

Po ukończeniu .dyskusji na pflenum sejmowem 
ukaże się enuncjacja rządow a w  sprawie położe­
nia kościoła prawosławnego w Polsce.

SKARTKIOWANIF PRZEMYSŁU.
Wiedeń, 28. iPwżuzierflika. W. 8-r Blatt1’ 

donoszą z Katowic, lże prace rządu polskiego nad 
utworzeniem górnośląskiego kartelu żelaznego i

stalowego są bliskie sfinalizowania. Podobno i in ­
ne polskie obwody przemysłowe mają być wciąg, 
nięte do kartelu, którego działalność rozpoczęłaby 
się 1. stycznia 1925. (AW.)

D R O B N E  O t i Ł O S / . r a . N l I A .

KUPNO i SPRZEDAŻ.

O ypialu ie , jadalnie, pokoje męskie krajowe i sagrani- 
czue, sprzedaje najtaniej Leon Matwijowski, Lwów, 

Chorążczyzna 29-27 7756
p o r te p ia n  wybitnej marki, krótki, krzyżowy, piękny 
» i dobry, okazyjnie sprzedam. Szopówna u ’ Kętrzyn 
skiego 24. I. p. drzwi prawe, od 11-12 i od 2-5. II. i- 
dlarze wykluczeni. 7651

Kam ienica dw upiętrow a we Lwowie zaraz do sprze­
dania na warunkach dogodnych. Bliższa wiado­

mość w kancelarji adwokata dra Grzesika i dia Koren- 
ckiego, ul. Bo rlarda 2. 7319

Już teraz stosowna pora zamawiać węgiel i koks na 
opał. Przekonajcie się, że najtaniej u firmy: Tadeusz 

W asung i Sku, Lwów, Chorążczyzny 18. Tel. 8-33. 8020

Nawozy sztuczne wszelkiego rodzaju, kupno i sprzedaż 
ziemiopłodów „PRZEMROL* S. A Oddział we Lwo­

wie. Zarząd: J. Wasung i K. Kintzi, Chorążczyzny >0 
Tel. 8-33._______________________________________6021

Fo .te p ia n  pierwszorzędnej marki, krótki, krzyżowy 
pra vie nowy, wspaniały, sprzedam, od 10-11 i od 

2-4. Leona Sapiehy 67. I. p. drzwi prawe. Handlarze 
wykluczeni. 8034

[fo r te p ia n  krótki, krzyżowy, koncertowy, mechanika 
* angielska, prawdziwie hebanowy, kość słoniowa, naj­
piękniejsza, oktaw 7 i f/i ton wielki i subte'nie piękny, 
lepszy jak „Bechstein* a o wielt tańszy, tudzież pianino 
koncertowe, ok.aw 7 i l/* ton bogaty, fortepianowy. 
Ostatni wyraz jakości i piękna. Zamożniejszym, znawcom 
i znającym cenę sprzedam korzystnie. Ułatwiając naby­
cie powyższych instrumentów, przyjmę wzamiaji inne 
pianino, lub fortepian krótki za dopłatą. Kopernika 26 
parter-oficyny gankiem ostatnie drzwi Sk eniarski. 8043

l / a p u s tę  najprzedi iejszej jakośi i Jo kiszenia na Limę 
tN  sprzedaje Szkoła Ogrodnicza Zamarstynów. 8054

i /a p u s tę  do kiszenia najprzedniejszej jakości, buraki 
marchew poleca. Mleczarnia „Bartatów* Pasaż Mi- 

koiasena, ceny konkurencyjne. 8077

j^ to  chce dobrze kupić lub sprzedać najątek. kamie­
nicę lub kapitał ulokować na dobrą hipotekę niech 

łaskawie się zgłosi do najstarszego szczytnie znanego 
Biura „Celeritas* Lwów jagiellońska 17.______ 8096

POSADY i PRACE.

p u k ie r n ia  Jana Staffa w Stanisławowie 
zdoluego subjekta.

poszukuje 
8.'39

\T ouczycie lba  na wieś potrzebną od zaraz 
dzieci, 1 dziecko 111. kl. gimn. klasyczne,

do trojga 
, 2 dziecko

II. kl. gimn. matem. przyrodnicze_ 3 dziecko 2 kl. ludo­
wa. Język francuski wymagany- Zgłoszenia z podaniem 
kwalifikacji świadectw i warunk v pod T. W. Poste 
restante Zborów. 8049

K
ierow nik  lokomotywy posiadający praktykę w cu­

krowni, w tartaku i młynie parowym, życzy sobie 
powrócić do ojczyzny. Pros- WP- !abrykantów o posa­
dy maszynisty lub kierownika lokomotywy. Ol. Staats, 
Orosko, Żupa XVIII. C. S. R , Słoweńsko. 8061

Adwo ack i kandydat początkujący, Polak, 
poszukuje miejsca u adwokata we Lwuwie. 

pod „Kadydat* do Administracji-________

katolik
Oferty

8081

Praktykant izr. zostanie natychmiast przyjęty do skła­
du materj. elektr. Agid, Zygmuntowska 15. 8082

Guw ernantki dla 12-letniąj córki poszukuje ad^uka 
Fichmann w jaołonowie Wymagane niemieckie, an 

gieląkie i fortepian. 8100
C łu żb ę  di7orską domową restauracyjną, kawiarniauą 
*2) poleca Biuro Pracy Rynek 29. 8093

T wowskie Towarzystwo Akcyjne Browarów poszukuje 
“  do natychmiastowego przyjęcia bednarzy obznajc- 
mionych z robotą browarnianą. Zgłoszenia w Dyre.;cji 
Towarzystwa Lwów, Kleparowska 18. 8088
V do ln eg o  Bufetowca przyjmę zaraz Andrzej Żółci tski 

Lwów, Batorego 32. 8089

RÓŻNE.

Ch arak te r i los o p lu je  za nadesłaniem pisma, daiy 
urodzenia i 5 zł. ajtrolog i grafolog Klecz, Poznań 

Niegolewskich 20 III. 8052

",a i1Ka i WYCHOWANIE

Francuska  poszukuje lekcji, 
stracji pod „Lekcje*.

Zgłoszenia do Aumini- 
80 8

I akcji gry fortepianowej uazieia ukończona konserwa- 
^  torzystka ze złotym dyplomem, była celująca ucze- 
nica prof. Kurza, L slew icia  i F riem aea. Zgłoszeńfa: 
o. Kordikowa, ul. Łozińskiego 4. III p. oficyny od 3-5.

8097

W dniach 1, 2 i 3. listopada br. organizuje Komisja 
Oświaty Pozaszkolnej przy Komisji iwo. sklej Związ­

ku nauczycieli szkół powszechnych kurs instruktorski, 
w celu!wyszkolenia fachowych instruktorów oświatowych.
Zgłoszenia przyjmuje się do dnir 31. bnt. w lokalu 
Ogniska, gmaci. Skarbka, brama 5. I. p- między 6-8-ą 
wieczór.* .

ILUSTRACJA™ Najwytworniejszy ilustrowany tygodnik 
_ _  ^  ^  m u h  w Polsce. Nabywać można wszędzie.

S 9 i a . v w  ■  ■  ■ « %  u  ^  ćenapo jedynczego  numeru 60 gr. ^
V e n u m e r a ta  „ K u r  je ra  L w o w s k ie g o 11 w r a z  z  „ I lu s t r a c ją 1*

dostawą lub pocztą wynosi m ie s ię c z n ie  5 z lo t .; fcw ar a^nie 14- z ł .
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Achillesowa pięta 
naszej państwowości.

Piętą Achillesowa naszej państwowości jest 
zła administracja. Każda dobra administracja u. in­
na posiadać 3 zalety: celowość, jednolitość \ pro­
stotę. Nasza administracja zaś posiada. wszysrfkr.e 
thzy odWromie: jest w  najwyższym stopniu za­
woła, niejednolita i hezpianowa. -I to trzy cechy 
s^anowią istotę naszemu, sławnego zreęzą w  całej 
europie, bałaganu.

Pomijając już fakt, że na terenie Poisito obo, 
wiązują jeszcze niektóre rozporządzenia i ustaw y 
Wszystkich trzech zaborów — każdy obywatel 
stwierdzić może, że pre-duk ;ja rozporządzeń cen, 
trainych udzie w  tempie wprost gorączlkowem, że; 
rozporządzenia ni e ty  ko różnych, ale naw et ty ch ' 
samych resortów upn-.ecgne są miedzy sobą, że 
są  redagowane w  (żargonie niezrozumiałym dla o-j 
bywateli, iże nBe f c ą  się ani z 'prądem żyaia, ani i 
z PSJlCLioiogją masy,-czySi chybiają celu. Jeżeli 
do tego dodamy jeszcze powojenne cechy: pro 
tekcjonizm, uepoty rm, korupcję i liche uposażenie 
mzędnika, otrzymamy pełny obraz naszej we­
wnętrznej tragedii.

Pod względem administracyjnym znajdujemy 
się w  takim samym chaosie, w  jatom byliśmy 
Pod względem skarbowym w okresie dewaluacji. 
Nadmiar rozporządzeń sprawia, że żaden urzęd­
nik nie jest w  .-danie ich opanować, sprzeczność 
ich, niejasność i ząy ilość wywołują wielce k o m ­
plikowaną korespondenci? między (poszczególny­
mi działami, riepraktycznoś 1 i bezplanowość po* 
wodują sprzeciwy, metomsy, protekcję, demora'il- 
Zactfę w masach MrzędrdCzych i obywatelskich.

Specjalnością naiszych warszawskich centrali 
jest mawia wnoszenia podać. Nie ma prawie roz­
porządzenia, kroi eby nie żądało jakichś nowyeh 
podań i załączników. Żaden z gorliwych rozpo- 
rzą d z e n w y c ń  producentów nie zdaje sobie spra­
wy, że ‘każda setka nowych podań wymaga je­
dnego woźnego, jednego protokolanta, jeanej ma- 
nSpułantki, jednego referenta j 3 radców, nie mó­
wiąc już o nowym loka1 u, esobnem urządzeń i i.

P rzy  tukiem rozp-^osikowanau czynności ąd- 
rrnndstTaeyjnych, podanie tłucze się przez dwa 'ty­
godnie po różnych biurach, zanim dojdz:e do w ła­
ściwego referatu, przez drugie dw a tygodnie cze- 
ka na referenta i 'kilka podpisów, prizez trzecie 
dwa tygodnie wy dostaje się z administracyjnego 
labiryntu i doc' odzi do petenta z  tern, że brak je­
szcze takich a takich załączników.

Wyjście z tego zaczarowanego koła jest je-

H sejmie leży źródła niemoty.
Dyskusja nad ekspose premiera Grabskego.

Endecja zajęła stanowisko wyczekujące. — PPS. pozostaje w opozycji 
i domaga się rekonstruKcji gabinetu.

W arszawa, 28 października. Posiedzenie 
Sejmu z dnia 28. października 1924.

Po załatwieniu szeregu spraw formalnych, 
wygłosił min. Skrzyński expose.

Następnie przystąpiono do rozpraw nad expo. 
se prezesa Rady ministrów.

P. Głąbiński (Z. L. N.) zajął isię w  s wojem 
(przemówieniu przedewszystkiem oraówlieniem 
preliminarza budżetowego na r. 1925. Dikiad 
budżetu na r. 1925 nie upoważnia do optymizmu. 
Omawiają? sytuację gospodarczą, zajmuje się h. 
Głąbiński kwestją nieurodzajów. Wielki import 
jest objawem niezdrowym, tak samo. jak zbyt wy 
solka strona kredytowa. Dalszym objawem nie­
pokojącym jest bezrobocie, które jak np. na Gór­
nym Slajsku przybiera nawet charakter poli­
tyczny. '------

Winę za stosunki u nas ponosi nie sam rząd, 
lecz } Sęjm, Co do stosunku Z. L. N. do rządu, to 
.nie może on być zbyt dodatni. Ponieważ jednak 
nie możemy również utworzyć rządu, parlamen-

kolosalne kwoty ze skarbu państwa, przetrw ani? 
je, zamiast użyć na inwestycje. Omawiając nastę­
pnie sprawę bezrobocia i czas pracy, atakuje, 
mówca rozporządzenie rządu o przedłużeniu dnia 
roboczego na G. Śląsku. Za wydanie tego rozpo­
rządzenia odpowiedzialny jest minister pracy, 
którego mówca ostro atakuje i domaga się jego. 
ustąpienia. Następnie omawia p. Żuławski sprawę 
drożyizny, której opanowanie istawia jako jedno 
z najważniejszych zadań rządu i ostro krytykuje 
działalność ministrów spraw wewnętrznych, spra 
wiedliwości 1 oświaty. W dalszym ciągu zajmuje 
isflęi mówca stosunkami paniiiącemi na kresach 
wschodnich oraz stosunkami narodowościowemi,, 
przyczem oświadcza, że P. P. S. jet za tem, że 
dopóki Ukraińcy czy Białorusini sami nie stwo­
rzą sobie urządzeń państwowych, powinniśmy im 
dać w naszem państwie szeroką autonomię.

W  końcu oświadcza, — ponieważ większa- 
część zła pochodizi ze stosunków w tym Sejmie

tairnego. a nie chcemy dopuścić do chaosu w pań- panujących, pierwszym warunkiem uzdrowienia 
stwiie, przeto zajmujemy względem cego rządu jest rozwiązanie tego Sejmu. Wobec rządu obec- 
• tanowisko wyczekujące. mego pozostaniemy na dotych-czasowem opozy-

Dalej przemawiał p. Żuławski (PPS.) Oma- ' cyjnem stanowisku i będziemy się domagali prze- 
wiając kryzys ekonomiczny, stwierdził mówca, dewszystkiem usunięcia ministrów, do których 
że przyczyną kryzysu gospodarczego jest dzika nie mamy zaufania. Na tem poeci zenie odroczo- 
i rabunkowa gospodarka przemysłu polskiego no, Następne posiedzenie futro, o god;z. 17. Na 
przez 5 lalt. W  przeciwieństwie do przemysłu cze porządku dziennym dalsza ” oz prawa nad expose 
skiago i niemieckiego, przemysł nasz, pobrawszy premiera. (Pat.)

dno: trzeba znaleźć jakiegoś administracyjnego 
Grlaibiskiego, dać mu w yjątkow ą władzę i kontnóię 
nad całym mnędzyresoi towym bałaganem, niiech 
wszystko skoordynuje, uprości, niepotrzebne 1 
sprzeczne rozporządzania powyrzuca i poda nal- 
prahtyczinie,me wskazówki ramowe dfc każdego 
typu. Cały zaś Sejm i gabinet mniszą ulzuać zasa­
dę, na której zresztą i W itos się zgodzi; że zdy­
chające koity r.ie będą łapać myszy.

Kiedyś przecież to zrobić musimy. P rusy  już 
przystąpiły do reformy swojej administracji. Nie­
dawno, odbył się tam specjalny kongres admini­
stracyjny, wyłoniono komisję, k tóra ma skrócić, 
uporządkować, skoordynować wszystkie przed 1 
powojenne rozporządzenia i wydać specjalny ko ­

deks; postanowiono stworzyć specjalny sąd adny 
niistracyjmy I założyć osobną akademię dla tech­
niki administiacyinei.

T rzebi sohie uświadomić, że .zła administra­
cja zniszczy nasz kredyt za granicą, unicestwia, 
wszystkie sukcesy naszej zagranicznej polityki, 
podkopuje rkarib na każc!vm krokus demoralizuje 
społeczeństwo i tżle tej samej administracji m am y 
do zawdzięczenia cały opłakany stan na kresach.

Zła administracja — to nasza Achillesowa 
pięta, która w niiweoz obróci wszystkie najbair 
dziej bohaterskie wysiłk nauodu.

Po reformie waluty reforma administracja -  
oito nasze najpilniejsze hasło.

' '  I- K.

Z życia p jlsk k g w Brazylj!.
(Od naszego w >: p ó ł praco wnikaj)

„Siewca4* — pomnik polski w Kurytybie. — Nowy 
poseł w Rio de Janeiro. — Pronunciamanta bra­
zylijskie. — Macki magnaterji polskiej, czyli: 
„Nie damy wam ziemi — jedźcie do Brazylji!“

Kurytyba, w  wrześnU.
Pięćdziesięciolecie osadnictwa polskiego w Bra- 

zylji zbiegło się niemal z stuleciem niepodległości 
puńsowa braizyl jski©go. K/olon;,a polska postano­
wiła upamiętnić tę rocznicę pomruikican W ła­
śnie stanął już w Kurytybie, stolicy stanu Para­
na, skupiającej W sob:e rdzeń polskiego osadnic­
twa na półkuli p(4udlniowej, pomnik, dłuta arty­
sty polsiko-parańskiego, Jana Żaka, syna koloni­
sty z Małopolski wschodniej. Pomnik -stanął na 
placu kolejowym, w otoczeniu palm — po jednej 
stronic ma stację koleji, po drugiej gmach kon­
gresu stanowego. Jest już gotów. Posąg owinięty 
płótnem. Odsłonięcie odbędzie się przypuszczal­
nie dnia 15 listopada, w dzień ogłoszenia repu­
bliki brazylijskiej w  1889 r. Data zbliżona do 
d n a  wypędzenia Niemców z W arszawy w  1918 
r., wybrano ią  zatem dobrze. Posąg przedstawia 
siewcę. Rysy wybitnie mazurskie, włosy rozwia­
ne, bosy, obnażony do pasa, kroczy po- zagonie 
i sieje. Artysta nie mógł głębiej uwydatnić roli 
dziejowej tutejszego osadnictwa* — Brazyłianie. 
zdtjęcii podziwem, -bo styl ich pomników, to jakiś 
generał lub urzędnik w napuszonej pozie.

W obsadzie poselstwa polskiego w Rio de 
Janeiro zmiana. Po odejściu Gzesława Prószyń­
skiego, który tu udawał hrabiego i -niczem w pa­
mięci osadnictwa się nie zapisał, poselstwo przez 
więcej niż pół. roku, pozostawało osierocone, — 
Rolę „ambasadora11 grał dwud zie sto ki 1 k ol e t ni se­
kretarz, syn działacza n.-dem. p. W ar chał owsfci. 
Stosunki między osadnictwem w płdn. Brazylii 
i poselstwem od początku były  chłodne, niera2 
nawet zaognione (znalazły wyraz w  interpelacji 
sejmowej w 1921 r.), to też .postać nowego posła, 
p. Jurystowskiego, znanego tu już z austriackich 
czasów, nie budzi — może nawet niezaisilużenic
— szerszego zainteresowania 

* *

Brazylja pragnie koniecznie udowodnić, iz 
,,pronuncjamenta“ jeszcze s/ę nie skończyły. W r. 
1923 szalała wojna domowa w stanie Rio Grandę. 
Polacy, których w  tym stanie jest 50.000, nie 
brali udz:ału w  rozruchach, zachowali ścisłą neu­
tralność — lecz mimc tego, a może właśme dla­
tego, byli prześladowani przez obie wojujące 
strony. Oddziały tak rządowe, jak powstańcze, 
grabiły po Koloniach wszystko, co się dało. — 
W ,pót roku po- uspokojeniu się Pio Grandę wy­
buchła rewolta w  San Paulo, sianie Kawy. M;a- 
sto, wielkości Lodzi przedwojennej, trzecie z rzę­
du miaisto Ameryki połudn.. znajdowało się przez 
miesiąc w ręku zrewoltowanego wojska i było 
bombardowane przez artylerię rządową. Rewo­
lucjoniści obłowiwszy się w bankach, urzedacn, 
magazynach, zabrali wszystką amunicję i pociągi 
i roiechaili spokojnie na zachód stanu, do rzeki 
Parana i stanu Matto Grosso. Rządowcy poszli

za nimi na Piechotę. Obecnie oddz;a ły  zbunto­
wane, posuwając się dc granicy Paraguaju i Ar­
gentyny, weszły na teren Parany i wskutek tego 
stan Parana pozostaje w stanie oblężenia. Na 
terenie walki, Polaków niema. (Obecnie już zli­
kwidowane. — Przyp. Red.).

* **
Po wizytach i bankietach w Rio de Janeiro*- 

zliechiaiła dO' Parany ..komisja emigracyjna*’ w  o- 
sobach hrabiego Stanisława Gawroński go I to­
warzyszącego mu księcia Jerzego Lubomirskie­
go. Gazety portugalskie zachwycone, ,źe Polska 
sama wprasza się z rękami roboczemi i prawią 
komplimenty, że hrabia Gawroński mówi po fran­
cusku tak, jak urodzony Paryżanin. Delegaci w y­
jechali w łaśnie z konsulem Miszke w okolice rnra- 
steczka Guarapuaww, w środkowo zachodniej 
Pa rapce dla zbadania tam możliwości osiedlenia- 
Pólaków.

Kolanja tutejsza delegację przyjęła z jaiknaj- 
węksizą nieufnością. Początkowo' rozeszła silę po­
głoska, że poiska mag-na.teria, wskutek reforma 
rolnej przysyła tu hrabiego i księc a. dla zaku­
pienia obszarów, aby szlachta, ■wywłaszczona 
z rnąja+ków, miała się gdzie przesiedlić. Wikrótce 
jednak p. GayToński, pono dziedzic na 18 folw ar­
kach, rozwiał te pogłoski, ogłaszając, że Polska 
ma za duży przybytek ludności — i rnuSi go 
gdzieś poza granicami ulokować. .

Następstwem tej urzędowej enuncjacji jest 
ólbrzymie oburzenie w Koionji. Stało się powliem 
jasneni, że magnaci i szlachta, korzystając z sła­
bości rządu, pragną ubić reformę rolną przez 
wywtezier c  do Brazylji wszystkiego chamstwa.
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P o lsk a  wśród narodów świata.
C l iow i fe  cltspose min. 2. SkfzyUskiBfo.

Pokoju chcemy ze wszystkimi i na nim budujemy życie państwa.

ABSENCJA P. THUGUTTA.
W arszaw a, 28 października. Teł. wl. (Wł. D.) 

Jak  isiię dowiadujemy, obrady kom. rzeczoznaw­
ców do spraw mniejszości narodowych i kresów 
zastały oaroczone. Odroczenie powyższe nastą­
piło wskutek niewyjaśnionej sytuacji p. Thugntta 
w  Sejmie, co  pozostaje w  związku z konfliktem, 
.jaki istrJieie ciągle w ,,Wyzwoleniu” odnośnie do 
:p. T tagutta.

Dodać należy, iż p. Tbu0u.1t uzależnia formą 
-swej współpracy w powyższej komisji od sytuacji 
w  „W yzwoleniu’J.

SKUPIENIE ZWIĄZKÓW’ ZAWODOWYCH.
W arszaw a, 28 października. Tel. wł. (Wl. D .‘ 

Odbyło się posiedzenie komisfli porozumiewawczej 
pracowników związków zawodowych, które było 
jednocześnie pierszym zebraniem związków pra_ 
cowników organizacji zawodowych. Na posiedze­
niu przyjęty został statut towarzystwa, oraz u- 
konsyuow ały się władze nowej organizacji, dto 
których weszli Przedstawiciele poszczególnych 
środowisk , grupujących ogółem 80.000 pracow ni- 
.rów zawodowych.

POGRZEB SP. ANTONIEGO SIEMASZKI.
Warszawa, 28 października, Tel. wł. (Wł. D.) 

W  dniu dzisiejszym odbyło się nabożeństwo ża ­
łobne na duszę śp. Antoniego Siemaszki. U stóp 
katafalku złożono .szereg wieńców cd: najbliższej 
rodziny, za: z. gł. związku artystów  scen (polskich, 
Cyir. Teatru Po’skiego, artystów  teatrów  Potokfe- 
go iMatego i od airystów Opery. W .czasie nabo­
żeństwa wykonali artyści teatrów  warszawskich 
liczne pieśne, a po skończ one m nabożeństwie ar­
tyści koledzy Zmarłego wynieśli trumnę na kara­
wan. Zwłoki odprowadzono na cmentarz Pow ąz­
kowski. W kondlukciie żałobnym wzięła udział or­
kiestra wojskowa 21 pp., albowiem — jak wiado­
mo — śp. A. Siemaszko służył w Legionach i’ w y­
szedł z wojska w randze kapitana, .odznaczony 
„Kjrzyżem walecznych4’. Dyr. Zelwerowicz w y­

głosił nad grobem zmarłego kolegi serdeczne 
przemówienie.

KATA STRUTA LOTNICZA POD POZNANIEM.
Warszawa, 28 października. W Biedrusku pod 

Poznaniem spadł z  wysokości 40 metrów aparat 
lotniczy systemu „Bristol11 (?), przyozem zginęli 
pilot kapral Żmuda i por. obserwator W ayda. 
( A. W )

 0X0------

łasego na ziemię. Życzyłbym sobie, aby p. Woj­
ciechowski, Grabski, posłow e ludowi, mogli być 
świadkami tego świętego oburzenia u tut. osadni­
ków! Kto bowiem jak kto, ale tutejszy osadnik 
zna najlepiej pokkiego dziedzica, bo 9 na 10, to 
fornaje i służba dworska.

Ppt Gawrcń ki i Łubom r ik;' m%gą być fa- 
• chowcami emigracyjnymi od zielonych sitolików, 
mogą bardzo dobrze nawet reprezentować Polskę 
na konferencjach międzynarodowych (w Rzy­
mie), ale są jak najmniej fachowymi w  sprawacli 
chłontskiego osadnictwa.

Po takim niefortunnym zamachu na reformę 
.dmą i nasłaniu b. dziedziców do b. parobków 
w charakterze przedstawicieli państwa, niech tam 
w  Warszawie nie zdziwi siię minister skarbu, że 
gdy mu kiedy jeszcze przyjdzie odezwać się do 
Polaków w Brazylji o pożyczkę państwową, to 
nife w ydostane stąd ani złamanego szeląga — ani 
niech to nie będzie niespodzianką dla ministra 
wojny, gdy w.potrzebie nie pospieszy stąd ocho­
tnik dla obrony kraju ojców.

Polska sama sobie jest winną, że słyszy dziś 
z  Brazylii jeden zbiorowy glos: ,,Jesteśmy Pola­
kami, ale Polska jest państwem szlachecki cm, a 
m y z b. dziedzicami gnębicielami naszymi, nie 
chcemy mieć ń c  wspólnego1*.

Posłowie ludowi, bez względu na taktyczne 
obozy, winni Dociągnąć do odpowiedzialność! 
dziedziców* pp. Gawrońskiego i Lubomirskiego, za 
szkody1 moralne, wyrządzone państiwu, prz^z wy 
kopanie przepaści między 150.000 osadnictwem 
W sk em  w Brazylii, a państwem polakiem.

Osadnik.

W arszawa, 28. października. Expose mam. 
spraw zagr., wygłoszone na posiedzeniu Sejmu w 
dniu 28 bm.

Pan premier w swojem expose nakreślił witel-

Niemey chcą, by przeszłość była zapomnia­
na. My też. Polska nienawiścią nic żyje. Ale za­
pomnieć i rozpocząć na nowo, nie jest przękre- 
śłić wszystko i rozpocząć tam, gdzie s:ę było 
prized wojną. Punktem wyjśe?anowego życia jest 
traktat wersalski. Gruntem twardym pod porozu­
mienie jest pakt Ligi Narodów. W szystko inne 
jest złudzennm  lub złą wiarą. Złudzeniu przeciw- 
stawiamy traktaty, zlej w;erze siłę Przyjęcie pla 
nu Dave>a dowodzi, ze Niemcy chcą wejść na 
drogę realną. Sposób, w jaki się odnoszą do wej-

Przeohodzę z kolei dó naszej wielkiej" są­
siadki,. Rosji. Kemitsarz ludowy Czliczeuim powie­
dział w ostatmem swem expose, iż wierzy w po­
prawę stosunków z Polską. Chciałbym wierzyć 
w  to sa no Równocześnie wiem, że z mojej stro­
ny pragnę dołożyć Wszelkich starań, aby tak by­
ło. Zacznę-od dania dowodów. P. Ozuczerin w 
dalszym ciągu mówiąc o Polsce, wtspomina o 
różnych zajściach, na które się żali, jak gdyby 
chciał stworzyć objekt kompensaty za te uiewąt. 
pili we s ta z n e  skargi, którebyśmy my z naszea 
strony zgłos-ć mogli. Woię pominąć te rzeczy 
milczeniem. Powiedzmy sobie jasno. JeieU douia

Głęboko w  naturze izeczy tkwiące racje, ży­
wotne interesy czekają na rozwiązanie. Decyzi i 
Rady Ambasadorów, wskazówki do tei decyzji 
dołączone, czekają na załatwienie. Kłajpeda cze­
ka na dowóz z „Hinterlandu**, bez którego mia­
sto i port zamiera. Polska ma dwie możliwości: 
albo rozmawiać z Kownem i zasilić nowem ży­
ciem Kłajpedę, albo jeśliby obeepa sytuacja mia­
ła trwać, wówczas musiałaby dać swoim kresom

Sanacja skarbowości polskiej, umożliwi nam 
uporządkowanie naszych zobowiązań finanso­
wych. Głównym naszym wierzycielem są Stany 
Zjednoczone (oknło 900 mdjonów złótych). Roko­
wania z rządem auierykańsk m o sposób spłaty 
długów doi)iegną w tych dniach końca. Jeduocze- 
cześnie przystępujemy w Londyne do omówie­
nia naszych należności wobec innych państw 
z tytułu udzielonych Polsce w  okresie powojen­
nym krodytgw, t. zw. reliefowych.

Jesteśmy dale? w trakcie przygotowań do 
konferencji z ministrami $Jraw zagrani cznycoh 
Fstonjl, Finlandii i Łotwy, która się odsbeizic za 
parę tygodni w  Hęlsingfor^ie.

Dla nawiązania ściślejszych stosunków eko-

ką łinję polityk! zagranicznej, ujął jej zasady i 
streścił «jej ducha. Dziś piagnę dać obraz 
naszych stosunków z sąsiadami

ścia swego do Ligi Narodów, to wrażenie osłabia. 
Wejście Niemców może aastąpuć tylko bez w a­
runków, zastrzeżer i bez uwag.

My wierzymy w zwycięstwo zasad demokra­
c i  i pokaja w stosunkach także i z Niemcami. Nie 
bawem  rozpoczną się nasze układy handlowe a 
Niemcami. Mamy nadzieję, że będą one począt­
kiem współpracy i położą Podwaliny dla stosun­
ków, które z czasem rozbudowane będą prze* 
ujawnienie obopólnych korzyści ekonomicznych.

wola obustronnie Gę objawi, porozumienie będzig 
możliwe. 7- S. K. R. w«e, iż iego ideały, przesa­
dzane na grunt polski, marnują się; ta ziemia, ten 
klimat im nie służą. Wie da'ej, iż i żołnierz tak do­
bry i wytrwały w obroniŁ swoich ziem', kiedy się 
zbliży do Warszawy, słabnie i napotyka nr stal- 
Powinien wiedzieć, iż Polska granic Rzpltej nie 
przejdzie, krucjaty dobrowolnej w głąb Rosji nie 
podejmie, narzędziem niezyjem przeciw Rosji nie 
będzie. Chcemy pokoju na zasadach traktatu ry­
skiego. Rozbrojenie moralne uważamy za moiżH- 
we. Z naszej strony nic mu .na przeszkodzie nie

wschodnim takie połączeni i z morzem, któreby 
zastąpiły im Kłajpedę. To dirugie rozwiązanie, na­
rzucone nam przez Litwę, byłoby połączone z u» 
szczerbkiem dla żyda  gospodarczego Litwy nie*. 
bezpieczeństwem dla egzystencji Kłajpedy i sziko 
dą dla Libaiwy, portu łotewskiego, dotkniętego 
również obecnym stanem rzeczy. Nasza polityka 
nie idzie ani w jednym ani w drugim kierunku

nomicznych /  Grecją jesteśmy w trakcie wlymia- 
ny zdań w 'Sprawie układu handlowego, który 
zostanie prawdopodobnie zawarty w  początkach 
przyszłego miesąca. Miałem zaszczyt być tym, 
który z bliskim Wschodem za mego byłego mini­
sterstwa stosunki nawiązał, wysyłając pełnomo­
cników do Lozany dla rokowań z Turcją. Stosun­
ki tc rozwijają się pomyślńe.

Pragnąc rozwinąć dalej nasze przyjazne sto- 
sunk" z państwami Bliskiego Wschodu, przystę­
pujemy obefriie w Konstantynopolu do rokowań 
z Persją w ceiu zawarcia traktatu przyjaźni i u- 
m ovy handlowej na zasadzie równnupraw n ;enia 
i wzjemności.

*

Z Czechosłowacją musi dojść do porozumienia.
Z Czechosłowacja rządy polskie po sobie’ przejść obecnie do robofyi konkretnej, z wiarą, it  

r.astępu ą .e  przygotowywały liczne umowy, z 'n a s z e  stosunki doznają wzajemnego zacieśnienia, 
•których żidna nie przeszła dotąd przez ciała u- j Najlepiej jest, gdy można robić politykę z uezu- 
stawodaweze. Powody tego stanu są panom wia- ciem, ale nie wbliro robić polityki uczucia. Wlie- 
dome. Ten stan rzeczy trw ać nie powinien. Co do nzę w  szybki Postęp zamierzonych prac i w o- 
tego jesteśmy z ministrem Beneszem jadnej my-1 siąignięciie porozumienia. Angielskie przj^słowie 
ślff. 'Róboty przygotowawcze, zmierzające do pmzej mówi, że gdzie jest doura wola, tam je9t i droga, 
rżenia j uporządkowania dawnych projektów u-i Miałem wrażenie, że jest taka wola u p. Benesza, 
nilów, są -v toku. Racje stanu wymagają, by {wiem, że jest u nas.

Jeśli Rosja okaże dobrą wolę - porozumiemy się.

Przez łiietnen niewątpliwie rozpoczniemy wltratce mówić.

Bieżące prace rządu.
Nowa konwencja handlowa z Francją uw zglę-) Zawarcie konkordatu ze Stolicą Apostolską 

dniająca zmienione warunki od czasu poprzedniej leży nam specjalnie na sercu. W  n.edalekiej przy
jest na ukończeniu. Ważny problem wychodź- 
ctwa do Francji jest przedmiotem bacznej uwagi 
i ustawicznej troski rządu polskiego.

szłości rząd bętMe mógł uwiadomić Izbę o ukoń­
czeniu dzieła.

Polska wchodzi w orbitę handlu światowego.

Stosunki z Niemcami są na dobrej drodze.
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Rozbrojenie narodów
Z prac genewskich dałem obszerne sprawo­

zdanie przed komisją spraw  zagraniczna ch. P ra ­
gnę dz ś wspomnieć tylko o kardynalnych zjawi­
skach z  czasów tych negocjacji. Jednem z naiważ 
niejszycli i najpomyślniejszych jest dalej rozwija­
jące się porozumienie i ścisła współpraca Anglji 
z Francją.

Naszep rzymierze z Francją pozostaje nietyl- 
ko w  myśl prptofcołu genewskiego legalną i uzna­
ną bronią, ale zarazem narzędziem, broniącem 
świata cywilizowanego przed bezprawnym napa­
dem. Potrafiliśmy też ocenić w Genewie wartość 
zupełnego porozumienia, jakie nas łączy z  naszą 
sojuszniczką Rumunia. Obrody genewskie miały 
charakter niezwykły. 55 państw całej kuli ziem­
skiej wytężyło wszystkie siły, aby zabezpieczyć

PRZED UZNANIEM SOWIETÓW PRZEZ 
FRANCJĘ.

Paryż, 28 października. „Temps11 dowiaduje 
siei, że depesza o uznaniu de iure rządu sowietów 
przetz Francję została już wysłana do Moskwy I 
że dziś spodziewana jest z Moskwy odpowiedź, 
(Pat.-

Oaczego hanliru iy  teatry?
'  Jeżeli poczciwy I yowianin wyczyta jutro 

w gazecie, że magistrat zapłacić musi 350.000 zł. 
na pokrycie deficytu teatralnego, pocznie rwać 
włosy i krzyczeć: „Czarnowski winien", „Chlam* 
tacz winien", „cały magistrat winien".

W szyscy kochamy magistrat jak karę bożą, 
i w  miłości teti łączymy się w jeden chór z wła­
ścicielami budek inwalidzkich — to jednak tym 
razem powiedzmy:

• —  Ani Czarnowski ani Ghlamtacz ani magi­
strat.

— Dlaczego?
— Poprostu dlatego, że wiedeńskie teatry nie 

mają ani Jednego Czarnowskiego a bankrutują, 
że wszystkie niemieckie teatry w Rzeszy nie 
mają podobnego nam magistratu — a jednak 
wszystkie zgodnie i równocześnie bankrutują.

Zwróćmy uwagę, że właśnie po Polsce,, Au- 
strji i Niemiec przeszedł haragan dewaluacji. 
Ofiarą jego padła cała inteligencja, tj. ta warstwa, 
która moralnie i kasoyo utrzymywała teatry.

W okresie walutowego chaosu wojenni do­
robkiewicze zdemoralizowali sztukę, smak arty ­
styczny, zabdi iszlachietną twórczość a obecnie, 
kiedy sponiewierana Muza prosi o pomoc, dorob­
kiewicze zwinęli kieszenie i dyskretnie wycofali 
się, — jak z każdego kiepskiego interesu.

Jeżeli więc pań tum zależy na tem, by kultu­
ra teatralna w społeczeństwie nie wygasła — po­
winno do dawnych praw przywrócić — inteli­
gencję.

świat przed wojną, i zbudować nowy porządek, i 
stało się, że państwa te wypowiedziały wojnę 
wojnie.

W szyscy pracujący rękami i mózgiem na ca­
łym świecie chcą pokoju, który będzie błogosła­
wieństwem ich prac. Dyplomacja dzisiejsza, to 
walka o pokój. Pokoju nie ma bez sprawiedliwo­
ści, sprawiedliwości nie ma bez prawa. Prawem 
są traktaty.

My rozbiciem duchowo, pragniemy rozbro­
jenia ogólnego. Ale Przedtem pragniemy gwaran­
cji zbiorowych dających bezpieczeństwu rzeczy­
wistość. Protokół genewski wskaizuje drogi tej 
ewolucji. Świat fcfzieli się na tych, którzy ten  pro­
tokół przyjmą i tych, którzy go odrzucą. Polska 
jest po stronie światła, prawa i pok. ju

K alendarzyk .
Dzis i z. kat. Narcyza; gr. kat. Lonhyna m. |utro 

rz. kat Klaudjusza; g. kat. Osyji pr. — Wschód słońca 
6 09; zachód 4‘8.

Teatr W ielki.
Początek przedstawień o godzinie 7-mej.
Środa „Komisarz sowiecki* (50 proc. zniżka). 
Czwartek „Aida*.
Piątek „Młynarz i jego córka* (widowisku w 9 ob­

razach E. Raupacha wznowienie.)
Sooota o godz. 3 pop. „Młynarz i jego córka*). 
Sobota o godz. 7 „Lohengrin*.
Niedziela o 3 pup. „Młynarz f jego córka".
Niedziela o 7 „Złote R-mu*.
Poniedziałek „Młjnarz i jego córka*.

T e a tr  M a ły .
Środa, czwartek, piątek, sobota, niedziela, poniedzia­

łek „Podatek majątkcwj .
Wtorek „Prawo pocałunku* kom. w 3 aktach (pre­

miera).
T eatr Nowości.

Środa, czwartek piątek „Pajacyk*.
Sobota „Prawdziwa miłoSć .
Niedziela „Pajacyk*.
Poniedziałek „Prawdziwa m lość“.

Teatr B agatela .
Codziennie przedstawienie kabaretowe. Pocz -o 8.

Kinoteatry:
„APOLLO* „Królowa Moulin Rorge*. 
„Kopernik* i „Marysieńka*: „W sobotnią noc* 
„CHIMERA*. ..Zakazana miłość* (Jak w rai u,. 
„PASAŻ*: Od niedzieli „W szponach warszaw­

skich apaszy“*(Niewoinica miłuści).

Ze Lwowa.
— Zbiórkę na ulićach miasta w dniu 1-go 

i 2-go listopada br. na rzecz opieki mógił obroń­
ców bohaterów, urządza jak co roku na całym 
obszarze Państwa Polskiego Towarz.: „Polski 
żałobny krzyż" również u nas we Lwowie. Niech­
że patrjotyczna ludność naszego grodu, wrzuci 
do puazki ile kto może za odznakę na ten pięk­
ny cel, Jako dowód wdzięczności dla tych, któ­
rzy w obronie naszej bohatersko polegli.

— Towarzystwo Walki z Gruźlicą, rozszerza­
jąc swoje akcje, potrzebuje na to odpowiednich 
funduszów. Pod hasłem zatem „Dla pamięci zmar 
łych ratujmy ż|ylwycn“ sprzedaje w dnie zadusz- 
no krzyże ozdobne z godłem gruźlicy i światła 
na dwóch cmentarzach, Łyczakowskim i Janow­
skim. Krzyże te są do nabycia w  sklepach Hóflin- 
gera, Putowlskiego 10, Lroguerji Śladowskiego, 
Hotel Gieorge‘a, Klocki, ul. . Akademicka, Niznl- 
kiewicz, ul. Hetmańska. — Kupując te ozdoby 
grobów, przyczyniamy się do uratowania życia 
wielu jednostkom w Polsce, gdzie rocznie umiera 
około 90.000 ludzi na gruźlicę.

—  Komitet b do wy gimn. im. Komisji Edu­
kacyjnej w Brzuchowicach składa serdeczne po­
dziękowanie, za złożone na cel budowy dary. 
Złożyli we Lw owie: Wydział Kasyna i Koła lit. 
art. 100 zł, ks. prob. Śliwiński z Peremiłowa 10O 
zł (w akcjach), Instytut literacki „Lektor" 300 zł; 
w Zakopanem złożyli: Składnica tow arow a5 0 zł, 
p Kopetschenowa 38 zł, p. Karpuwicz 25 zł, a 
grono rożnych osób 100 zł

—  Komitet Wykonawczy Studentów Wyższe} 
Szkoły dla Handlu Zagranicznego we Lwowie. 
Dnia 27. X. odbyło się posiedzenie Komitetu Wy­
konawczego Stud. W. S. H. Z. we Lwowie przy 
współudziale JW P. Profesorów Dr. Petyniaka-Sa- 
neckiego i Dr. Uhny. Sprawozdanie z działalno­
ści Komitetu za rok szk. 1923/4 złożył wicepre­
zes Komitetu kol. Alfred Terkel, który równocze­
śnie przedstawił program akcji Komitetu w spra­
wie uzyskania pełni praw Uczelni akad. dla Wyż­
szej Szkoły dla Handlu Zagranicznego we Lwo­
wie. Prezesem na rok 1924/5 został wybrany jed­
nomyślnie kol. Bolesław Budzyń.

—  Waloryzacja papierów wartościowych
wpro wadzona rozporządzeniem Prezydenta Rzp. 
z 14 maja 1924 jest dla posiadaczy papierów 
wartościowych niernai zupełnein wywłaszczeniem 
albowiem jak obecnie juz okazuje się, papiery 
wartoś iowe przyjdą do wymian w wysokości 
zaledwie kilka pioceatów nominalnej ich warto­
ści, co równać się będzie niemal zupełnemu 
skreśleniu tych wierzytelność5 — korzyść z tego 
odniosą właściciele nieruchomuści i banki, nato­
miast szerokie,. warstwy społeczeństwa, które 
pracą i zapobiegliwością zbie ały swe oszczęd­
ności i w zaufaniu do instytucji finansowych, 
kas oszczędności i towarzystw ubezpieczeń tam­
że lokowały, są ooecnie zupełnie pozbawione 
swego mienia.

Krzywda ta wyrządzona szerokim warstwom 
społeczeństwa wymaga głośnego i stanowczego 
protestu, a zarazem podniesienia żądania, by po­
wyższe Rozporządzenie Prezydenta Kzp, uległo 
sprawiedliwej zmianie.

W tym celu Związek Samoobrony posiada­
czy papierów wartościowych zamierza zwołać 
w najbliższych dniach we Lwowie publiczny 
wiec posiadaczy papierów wartościowych. ,

Z uwagi na to, że podjęcie skutecznej akcji 
dla wywalczenia nal żnych praw wymaga znacz­
nych funduszów na konieczne wydatki, wygoto­
wanie memorjałów, osobiste interwencje u mia­
rodajnych czynników, korespondencje i t. p. dla­
tego we własnym interesie wszystkich intereso­
wanych up asza stę, by każdy z posiadaczy pa­
pierów wartościowych wedle swych Sił i moż­
ności nadesłał natychmiast choćby drobne ofia­
ry pieniężne na wsDomniane wydatk.. Niech się 
od tego obowiązku nikt nie uchyla, albowiem 
jedynie na tej drodze możliwe jest zebranie od­
powiedniego funduszu na podjęcie skutecznej 
akcji, zwłaszcza, że przeciwnicy tej akcji rozpo­
rządzają znacznymi funduszami i w zrozumiałym 
swyw interesie ich nie szczędzą.

Datki należy nadsyłać pod aoresem Związ­
ku Samoobrony posiadaczy papierów wartościo­
wych we Lwowie, ul. Łyczakowska 1. 9. II. p.

— Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się 
we czwartek o godz. 6. Na porządiku dziennym 
między innemi: Sprawa dodatkowego kredytu na 
koszta rekonstrukcji 2 sal w  „Kamienicy królew­
skiej"; Sprawa podatku od przedmiotów zbytku; 
Sprawa ,kosztów utrzymania policji państwowej; 
Sprawa ogrodzenia szkoły Sw. Zofji.

— Lwów—Wiedeń. Zapowiedziane pismem 
tutejszem z dnia 25 bm. przedłużeniem biegu wa­
gonu bezpośredniej komunikacji Lwów—Wiedeń 
przy pociągach pospiesznych Nr. 301 i 302 do 31 
października odwołuje się wskutek sprzeciwu 
czesko-słowadkiego ministerstwa kolei w  Pradze.

C z a s  o d n o w i ł  p r z e d p ł a t ę !
Prosimy uprzejmie o jak najrychlejsze nadesłanie prenumeraty

n a  l i s t o p a d  1 3 3 4 * wraz z ewentualną za le g ło ś c ią  
celem u r e gu 1 o w a n i a n a k ła d u

Hmiitii p o lu j P. I. Czyliom jirura Mskieqo" naiwytworuiEiszy 
r a t ó i  lutowi? typlil „ i l t s t r a c j a 44

Prenumerata „Kurjera Lwowskiego"
bez dostawy . . . mieś. Zł. 3.30 kwart. Zł. 9.40 
z dostawą lub prze­

syłką pocztową mies. Zł. 3.60 kw art Zł. 10 20 
zagranicą . . . .  mies. Zł 5.50 „ Zł. 15.50

Pojedynczy numer 15 gr., na prowincji 17 gr.

Prenumerata Tygodnika Ilu trowanego 
„ I L U  H T B A C J  A «

z dostawą lub przesyłką poczt. mies. . . Zł. 2.50 
kwartalnie . . Zł. 7.40

zagranicą k w arta ln ie ........................  .Z ł. 10.50
Pojedynczy numer 60 gr.

Zniżona prenumerata „ B U D  ŁWHSKIEfiO" t m  z„lL U 5T Iiinur
z dostawą lub przesyłką pocztową mies. Zł. 5.— kwart. Zł. 14.—
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Spostrzeżenia meteorologiczne
dbserwatorjum astronomlcz. Politechniki Lwowtk

28. październ. 7 rano 1 popoł. 9 wiecz.

Ciśnienie pow. 734'6 mm 734 C mm 734 1 mm
Temperatura . 4r 1 79C +  lz2o C +  68° C
Kierunek wiatru S SSE cisza
Prędk. wiatr. 8 11 —

Temperatura najwyższa +  130 najniższa -j- 17. 
Godziny według południka lwowskiego. 
Uwaga : pogoda. ___________________________

— Miejski zaKład opału utrzymuje składy w 
każdej dzielnicy, w  których posiada 400 wago­
nów drzewa i' znaazne zapasy węgla Jaworznic­
kiego i sprzedaje drzewo bukowe rębane z do­
stawą przed dom po 3 zł. 20 gr. a wegiel po 
3 zł. ■ 90 gr. za 100 kg. Rozdawnictwem węgla 
dla ludności ubogiej za zwrotem tylko własnych 
Kosztów frachtu kolejowego i zwózki beiz licze­
nia kosztu samego węgla zajmie się z nastaniem 
z'my departament VI. magistratu za' poświadcze­
niem opiekunów ubogich.

— Kurs instruktorski. W dniach 1, 2 i 3 listo­
pada br. organizuje Komisja, Oświaty pozaszkol­
nej przy Komiilsji lwowskiej Związku nauczycieli 
szkół powszechnych Kurs instruktorski w  oelu 
wyszkolenia fachowych mstruktojów oświato­
wych. Koszit wykładów wyniesie w przybliżeniu 
ID zł. od osoby. Zgłoszenia należy nadsyłać do 
dnia 31 bni. w lokalu Ogniska, gmach Skarbka, 
brama 5, I. p. między 7—3.

— Kurs teorji ogrodnictwa towarzystwa go­
spodarskiego wschodniej Małopolski we Lwowie, 
rozpocznie się 4-go listopada b. r. o godz. 16. 
W ykłady odbywać się będą codziennie między 
godz. 16 a 19 w sali Tow. gosp. ul. Kopernika 20. 
W7pisy przyjmuje biuro oświatowe Tow1. gospo­
darskiego od 11 do 13-tej. Oplata za cały kurs 
wynosi 40 zł. Kurs trwa 4 miesiące do 1 marca. 
Od kandydatów wymaganie tylko zainteresowa­
nie się przedmiotem i chęć wiedzy. Z końcem wy 
kładów będą przeprowadzone ictolloquia. Absol­
wenci otrzymują śwfeWSctwa i mogą być przyję­
ci na roczną praktykę w zakładach ogrodniczych 
Toiw. gosp. W. M. ,.Fredrów" w Bieńkowei Wi­
szni pod Rudkami.

— Wypadek automobilowy. Ulicą Leona Sa­
piehy prowadzący własne auto Nr. 399 inż. D. 
zajął się tak rozmową z towarzyszącemu mu dwo_ 
ma niewiastami, że wjecłilał na chodnik i potrącili 
przechodzącego Adiama Krupę urzędnika banku 
„Unja“. Potrącony upadając stracił prizvt)amność.' 
Tłum przechodniów widząc to, zajął tak groźną 
postawę wobec inż. D., że ten  zmuszony był 
wziąć poranionego na auto i odwieźć go natych­
miast na stację Poogtowia rat.

— Pokłuty nożami. Z Hołoska Wielkiego przy. 
wieziono wczoraj wieczorem do Pogotowia rat. 
cieślę Stanisława Barana, zam. w Zamarstyno- 
wie, w stanie bardzo ciężkim. Został on napadnię­
ty przez kilku nieznanych nożowfców, którzy z 
niewiadomego powodu zadali mu sześć ciężkich 
ran>w plecy oraz dwie w głowę, tak, że przez 
rozciętą skórę czaszka przezierała. Barana po 
założeniu opatrunków odwieziono do szpitala.

Bandyci pod kluczem. O napadzie rabun­
kowym na braci Józefa i Jana Haramburów — 
wiozących mięso z Janowa do 'Jaworowa — do­
nosiliśmy onegdaj. Policji udało się pochwycić 
sprawców W asyia Raha z Woli Dobnostańskiei. 
Pawłowi Wojciechowskiemu udało się zbiedz. —» 
Wczoraj po iTugich poszukiwaniach przychwycę, 
no. i'tego.

Z całej Polski.
—Zasadnicza uchwała dziennikarzy Polskich.

Na odbytem 27 bm. w  W arszawie walnem zgro­
madzeniu Związku synd(y(katów dziennikarzy 
polskich powzięto jednomyślnie następującą u- 
chwalę:

..Walne zgromadzenie Związku synd. dzień, 
poi. stwierdza, że zmiana: dotychczasowego kie* 
runku politycznego pisma, lub przejścia pisma 
w inne ręce bez uprzedniego uwiadomienia o tern 
współpracowników redakcji, jest wystarczającym 
powtdem do natychmiastowego rozwiązania u- 
mnwty ze strony współpracowników redakcji 
i nakłada n,a wydawnictwo obowiązek: ustawo­

wego lub w jego braku zwyczajowego odszko­
dowania."

— „Wesele" Wyspiańskiego wystawione zo 
stanie w  najbliższym czasie w teatrze Polskim 
w  Poznaniu.

— Wzrost drożyzny w Warszawie. Koszt 
żywności w Warszawie podniósł siię: w ostatnim 
tygodniu w  stosunku do tygodnia poprzedniego
0 1.57% (tydzień poprzedni o 4.85%).

Z całego świata.
— deficyt wiedeńskich teatrów państwowych.

Wydatki obu teatrów państwowych, Burgteatru
1 Wielkiej opery, obliczono na 79 miljardów (w ze­
szłym roku 50 miljardów), dochody na 63 uiljai- 
dów (w  zeszłym roku 3 4 6  miljardów). Deficyt 
wynosi więc przeszło 15 i pół miljarda, co w po­
równaniu z rokiem ubiegłym znaczy o jeden mil- 
jard mniej. Na nasz pieniądz (1 zi — 12 tysięcy 
kor. austr.) deficyt obu tych teatrów wynosi 1 
miijon i 300.000 zł. Z tego widać, jak wielkie 
sumy rząd austrjacki łoży na utrzymanie obu tych 
teatrów, aby tylko utrzymać je na dawnym eu­
ropejskim poziomie.

— Podatki płacone przez mlljarderów ame­
rykańskich. Największy podatek w Ameryce pła- 
J  fabrykant automobilów Ford a to 4 1/,, miliona 
funtów szteri. Rockfeller 1.6ÓU.OOO f. szt., Demp- 
sey znyny bokser płaci 28,170 f. szt., a Morgan 
tylko 30.000 f. szt.

Zebrania, odczyty i widowiska.
— „Prawo pocałunku". Dyrekcja teatru dio- 

donosi: lak już donosiliśmy, wchodzi We wtorek 
ma afisz Teatru Małego ta przepyszna komedja. 
Pierwszorzędną obsadę tworzą pp. Bilińska-Czar- 
nowaka, Dębicka, Lozańska, Czarnowski, Czak.', 
Dębowiicz, Hierowski, Kalinowski, Lewicki, Orze­
chowski i Rasiński. Cały ciężar szruki spoczywa 
właściwie na dwu rolach, które grają Bi lińska- 
Czarnowska i Rasiński, jednak obok tych ról iest 
całe mnóstwo kapitalnych epizodów, tworzących 
3 rcykomiczne tło. Jeden z takich epizodów1 gra 
dyr. Czarnowski.

„Młynarz i jego córka". Popularne wido­
wisko, dostosowane do okresu Zaduszek, które 
T eatr Wielki wprowadza w piątek, jest koncefstą 
na uZęcz zwolenników fej bardzo znanej sztuki, o 
wystawienie której dopominano się ż liczydi 
stron. „Młynarza i jego córkę*’ wystawi teatr 
bardzo starannie pod względem artystycznem, 
przy zastosowaniu całego potrzebnego aparatu 
technicznego. W ostatnim komunikacie zaszła o- 
miyfka, gdyż jedną z głównych rół gira p. OiińsiKi, 
a nie p. Peliński.

— Zebranie „Kuźnicy" odbędzie się we czwar­
tek dnia 30 bm. o godz. 8 wiecz. (20) w lalralr 
przy pi. Akademickim 1. I. P. Referat inaugura­
cyjny p. t. „Myśli o naszej pracy, jej drogach i 
celaoh" wygłosi- p. Kaz. Piłat. Zarząd uprasza o 
liczneiP rzybycie członków i wprowadzonych go­
ści.

— Posiedzenie towarzystwa filologicznego
odbędzie się w piątek 31 bm. o godz. 6 w  sali 
VII na wszechnicy (I. ,P.) Porządek dzienny: 1) 
prof. dr. St. Witkowski: Czy Temistokles był
zdrajcą? 2) prof. dr. R Ganszyniec: Z nowszej 
literatury re^gjoznawczej.

— Lwowskie Towarzystwo lekarskie. 28 po­
siedzenie naukowe odbędzie się w  piątek 31 bm. 
o godz. 18 -w sali Polikliniki przy ul. Lindego 5. 
Porządek dzienny: lł Demonstracje chorych, 2) 
dr. J. Zwoliński „Przyczynek do klinicznej sęro- 
djagnostyki nowotworów złoślwych".

N ijM  M  OHOMit
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W y s ta w ił k w ia tó w
urządziła firma 8094

w swoim ZAKŁADZIE OGRODNICZYM przy

ulicy Zborowskich I. 7.
od 28 bm, do 4 listopada 

|  Zwiedzrć irożi a codziernie [bezpłatnie.^ ^

„Przemysł i Handel górnośląski". Najnowszy 
numer tego dwutygodnika, poświęconego spra­
wom gospodarczym na Śląsku i ich ustosunkowa­
niu się do całości gospodarstwa Rzeczypospolitej, 
poświęcony jest specjalnie działalności banków. 
Szereg artykułów pod redakcją ogólną J. Igtia* 
rzewsfciego oświetla praoęi i znaczenie polskich 
instytucji finansowych: na terenie górnośląskim, 
zajmując się równocześnie podstawowymi z»ga- 
dnien;ami r.aszej polityki) bankowcu. W yczerpują­
cą kronika finansowo-skarbowa i obfity dział in- 
formacyjny z Polski i z zagranicy uzupełnia ca­
łość interesującą i nader pożyteczną. W ydatne 
powyższego zesizytu wzorowe, może być chlubą 
naszej literatury ekonomicznej, niestety dotych­
czas ogromnie ubogiej. Dla Małopolski Wschod­
niej niedostatecznie orientującej się w  życiu go­
spodarczym Górnego Śląska pismo to powinno 
być doskonałą pomocą. (q.)

Merkury Polski. Z Warszawy donoszą nam, 
że wydawany przez „Ajencję wschodnią" „Infor­
mator podatkowy i gospodarczy" przekształcony 
został na pismo o charakterze gazety pod nazwą 
„M trkuiy Polski", który informować będzie o spra­
wach skarbowych, finansowych, przemysłowych, 
handlowych i podatkowych. Pierwszy numer „Mer­
kurego Polskiego* pojawił się 25 paźdź. i zawie­
ra między innemi artykuły następujące: Polsko- 
niemiecka umowa gospodarcza. Przemysł włó­
kienniczy o umowie z Niemcami. Memoriał rady 
naczelnej związku Banków w sprawie aksua nych 
kwestji podatkowych i przeszacowania kapitałów. 
Rozchwianie się kartelu naitowego. Dalej zawie­
ra rubrykę: Poradnik podatkowy i dział finan­
sowy, artyi-uły pt. „przesilenie w przemyśle drzew­
nym", „przemysł metalugicz.y", sprawy handlo­
we, kor :sp. z Gd,ańska i ruch akcyjny.

„Merkury Polski” będzie również poświęcał 
dużo miejsca sprawom gospodarczym prowincji 
i zagranicy. „Merkury" wyihodzić będzie dwa 
razy tygodniowo: we środy i soboty.

Prenumerata kwartalna z dostawą do domu 
lub pr/esyłką pocztową wynosi 4 zł. 50, numer 
pojedynczy 10 gr. Prenumeratę przyjmu e lwow­
ski oddział „Ajencji Wschodniej" ul. Długosza 
31 (tam też do nabycia numery okazowe).

Z sali sądowej.

Knowania rewolucyjna i zamieszki 
na Pokuciu.

Wczoraj popołudniu zapadł w yrok po sześcio­
dniowej rożprawie, której tematem były dążenia 
do wywołania wśród hucułów na Pokuciu zbroj­
nego powstania przeciw naszemu Państwu. Po 
przemówieniu obrońców dr. Szowczuka, dr. Han- 
kiewieza i dr. Szuchiewicza, oraz resume prze­
wodniczącego r. Gottingera, sędziowie zastana- 
wiali sfę przeszłe godzinę nad przodłożonemt im 
pytaniami. Pierw sze pytania, ico do głównego wL 
nowajcy W asyla Kończuka, chłopa z Sokalsłuego, 
czy w r. 1923 i 1924 na Pokuciu przez tworzenie, 
organizowanie i popieranie tajnych ukraińskich 
związków bojowych, mających na oeta dążenie 
do przewrotu państwowego we Wschodniej Ma- 
o)Polsce i przez należenie do takiego związku dą­
żył do zaburzeń i wojny domowej wewnątrz 
kraju, przyczepi był podżegaczem — potwierdzili 
sędżiowie 9 głosami z wykreśleniem słów : 
„pinzyczem był podżegaczem’*. Dalsze dwa pyta­
nia odnośnie do osk. 'Kończuka czy w Krzywo- 
rifęzm wobec więcej osób bluźnił Bogu i szydził 
7. kościoła, potwierdzili sędziowie 12 głosami. Za­
przeczyli równie ż 12 glosami pytanie, czy osik. 
Kończuk popełniając zbrodnicze czyny był zupeł. 
nie pozbawiony rozumu. Resztę pytań odnośnie 
do Jury Fedczuika jPiotra Zełeńczuka o dalszy u- 
diziiał w zbrodni zdrady głównej, oraz co do pięcilu 
ihnych oskarżonych, którym zarzucono że za­
niedbali donieść w ładzy o czynach karygodnych 
Kończuka, sędziowie 12 glosami zaprzeczyć.

Na podstawie powyższego werdyktu trybu­
nał uznał W asyla Kończuka winnym zbrodni) 
zdrady głównej z Patogr. 58 c) u. k„ oraz zbrodni 
obtrazy religj* z iparag. 122i występku obrazy ko­
ścioła z paragr. 303 u. k. i skazał go za to na 10 
Jat ciężkiego więzienia. Obrońca jego zgłosił za­
żalenie nieważności.
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Z sądu wojskowego.

Sm srtslnjf o M  za p o M .
Smutne naJ wyraz zajście między dwoma o- 

ificerami, złączonych węzłami nie tylko serdecznej 
przyjaźni, ale także dalszego pokrewieństwa, D3r- 
t o  przedmiotem wczorajszej rozprawy przed 
lwowskim sądem wojskowym, któremu przewo­
dniczył szei sądu pułk. Łukowski.

Na ławie oskarżonych zaisiadl porucznik 22 p. 
tiłanów Edmund Kuohcicki pod zarzutem /biedni 
morderstwa. Oskarżał szef Prokuratury wojsko­
wej dr. łlecht, bronił oskarżonego dr. Pieracki.

W dniu 5 październka br. w tzw. ..Lasku 
Matejki11 w Brodach odbywała się zabawa urzą­
dzona pi zez oficerów, w której wziął też udział 
06k. Kuchcicki. Przy podwieczorku były też trun 
kfi. Wracano powozami, bryczkami i wozami ta­
borowymi już wieetzurem. Oskarżony siedział na 
boźie bryczki na której -jechały też dwie panie. 
P o  drodze 'przysiadł się por. Wróblewski, znaj­
dujący się w stanie silnie podnieconym alkoholem 
i wszczął sprzeczkę z oskarżonym o to, że źle po 
wozi końnr. Gdy sprzeczka zaostrzyła się, por. 
Wróblewski użył słów bardzo n :©przyzwoitych, 
tak że oficerowie jadący bryczką wysiedli z pa­
niami i udali się pieszo. Padły w tym ezase  sło­
wa: „dam ci iw twarz11, na co oskarżony odpo­
wiedział: „to ja ci strzelę w łeb“. W  bryczce zo­
stali oskarżony, por. Wrób'ewski i por. Grabow­
ski. Gdy por. Wróblewski dalej odgrażał się oskar 
żonemu, por. Grabowski perswadował mu i 
wstrzymywał, aby się nie rzucił na oskarżonego. 
W chwili. gdy objął por. Wróblewskiego wpół, by 
go powstrzymać, ten wymierzył mu tak silny po­
liczek na odlew, że por. Grabo1,yski padł na zie- 
m-ę, oszołomiony. W tejże chwili por. Wróblew­
ski wymierzył silny policzek oskarżonemu, który 
momentalnie dobył browninga i strzel ł do por. 
Wróblewskiego. Strzał był śmiertelny.

Akt oskarżenia twierdzi, że oskarżony strze­

lb do por. Wróblewskiego w pragmen u pomszczę 
n a doznanej zniewagi śmiercią znieważającego.

Oskarżony zeznał na wczorajszej rozprawie, 
że z śp. por. Wróblewskim żył w  przyjaźni i ni­
gdy nie mieli z sobą żadnego zajścia, łączyło ich 
pokrewieństwo. Jeszcze od lat dziecinnych żyil 
w przyjaźni. Oskarżony studjował na uniwersy­
tecie w Kijowie, potem służył w wojsku rosyj­
skim. jako oficer, poczem poszedł do korpusu 
Dowbor-Muśnickiego, wreszcie wstąpił do woj­
ska potbkrego. W dnu  krytycznym w  chwJi po­
wrotu z wycieczki znajdował się w  stanie pod- 
ochoconym Nie przypomina sobie szczegółów 
zajścia z por. Wróblewskim, n e  pam ęta też ja­
kich słów używał on. atakując oskarżonego za 
to, że źle ipowozi końmi. Wie. że por. Wróblew­
ski uderzył por. Grabowskiego w twarz tak, że 
powalił się na z'em:ę, a w  chwili gdy i jemu w y­
mierzył por. Wróblewski silny policzek, działo 
się z nim coś strasznego. Od młodości uczono go 
szanować honor jako naćwększe bogactwo czło­
wieka. W jalki sposób dobył wtedy broni i jak 
stnzelił, nie zdawał sobie 'sprawy- Oprzytomniał, 
gdy spostrzegł por Wróblewskiego 'siedzącego 
na trawie. Podszedł dó mego i zapytał: ,,co ci się 
staio“, na co por Wróblewski odparrf: ,.njc ,nie‘:. 
Domyśliwszy się, że jest ranny, oskarżony po­
biegł do koszar po lekarza i zaraz zameldował o 
wypadku jpułk. Cieńskiemu, k tó r1 polec ł odpro­
wadzić gc do aresztu.

W dalszym ciągu rozprawmy przesłuchano 
świadków, borących udział w wycieczce i po­
wrotnej jeździe, a ponieważ nie Uwił się por. 
Grabowski i pułk. Cieński, przerwano rozprawę 
do 6 listopada.

NADESŁANE.

Dr. m i  Stanisław HamersH>
ordynuje w chorobach wewn. i płucnych od 
godz. 3- i do 6-af. Stanisławów', ul. Lipowa 17.

Łikupifacia Cas iglioniega.
Z Wiednia donoszą 27, bm.: Ma być za­

ciągniętą pożyczka sanacyjna dla Castigiiomego. 
znanego niWjaroera-bankiera, któremu noga 'Się 
powinęła, tak, że byt blisko bankructwa i grozito 
mu uwięzienie Pożyczka wynosić ma 50 miijonów 
Pirów włoskich. Pożyczkę tę  pokryje po części 
Bank Conorciale a Po części Bank wiedeński. Za­
kład zastawniczy „Doroleum" we Wiedniu ma 
eać jako zaliczkę 15 miliardów koron aus-tir.. Po­
dobno Zakład kredytowy dla hiandlu i przemyślni 
(Bank Robschbda) przy,czyni się kw o ta .40 miliar­
dów. Także i amsterdamski bank Mendelsona 
bici ze ud Gal w" akcji sanacyjnej Niektóre wielkie 
banki odpiszą część zaciągniętych u nich długów 
Castógliorrego.

Castigilom zobowiązał się za pc-życzkę, którą 
oorizyma od grqpy włosko-austrijackiej oddać jej 
do dyspozycji wszystkie swoje aktywa wraz ze 
k ro m  pałacom i zbiorami. Sprzedażą zajmie s;e 
- Dorofe-urT’ które zaliczy 15 miliardów. Po za- 
imńczenhr tej akcji sanacyjnej nastąpi likwidacja 
m a Ja tku CaGigHoniego.

NADESŁANE.

W Y J A Ś N I E N I E .
Ponieważ w tutejszem środowisku akademicniem 

pojau'iiv się błędne wersje w związku z mojem nrze- 
mówieniem wygł szon«m. na wiecu ogól. akad. we 
Lwowie w dniu 22 X. > 924, w ktorem oświadc :yłem się 
ndeniem Zw azku P o lsk ie ’ Akademickiej Ludowei 
Młodzieży „Posiew " we Lwowie z zasadniczych 
względów przeciw urządzaniu demonstracyjnego strejku 
oświadczam tą drogą, że zgodnie z wyjaśnieniem prze­
wodniczącego wiecu kol. Czartoryskiego nie rozumiałem 
przez to łamanie strejku i solidarności koleżeńskiej, lecz 
chęć wBtrzyman.a się od demonst acyj sirejkowych.
8095 Stai>istav D ur ym iński, słud. fil.

Grobowiec na cmentarzu łyczakowskim
w pierwszorzędnym miejscu przy głównej drodze 
z wspanial/m pomnikiem z prawdziwego granitu 

z dw om a latarniami uo sprzedania.
W iadom ość Batorego 22 I. p. Micinski. 8091

KURJER EKONOMICZNY
Lwów, 28 października.

+  Wzrost oszczędności w Polsce. Według 
danych statysl. co do 164 spółdzielni, wkłady 
oszczędnościowe i depozyty w związkowych t>pół- 
dziein ach kredytowych do 1 sierpnia br. zw ęk- 
szyły się 13*75 razy. Wkłady długoterminowe, 
zwłaszcza oszczędnościowe ludowe zwiększyły 
się do 1 sietpnia 22 52 razy.

-f- Projekt wprowadzenia wojewódzkich ko­
misji c-zczęd.iośc owych opracował rząd. Złożone 
orne być rna-ją z delegatów mi-ni-sttrswa skarbu, 
urzędn ków wojewódzkich i trzech obywateli, po­
wołanych przez każdego wojewodę.

4- Rozchwianie się kartelu naftowego. W y­
dawany w" Wbrszawie przez Ajencję wschodnią 
od 25 bm. „Merkury Polski11 donosi: Prowadzone 
w W arszawie od dłuższego czasu pertraktacje 
w  SJSSiwie stworzenia t. -zw. kartelu rafinerów*, 
żcistały zerwane z powodu odmowy ze strony 
isip. akc. rafinebji ,,Jasło11 (Gartenberg i SchreieG 
przyątap&nia do tworzącej siię oganlzacji. Głó­
w ny kierownik pertraktacji p. dyr. Lewakowiski 
w? jechał z W arszawy. Pertraktacje w sprawie 
stw omzenia tak ziw. kartelu rafinerów* trwały od 
dłuższego czasu.

4* Dostawy dla wojska. Szefostwo Intendan- 
tury D. O, K. Nr. III. w Grodnie — 180 wagonów' 
żyta — przetarg 10 listopada br. o  godz. 10-tej. 
Szefostwo Intendantury D. O. K. Nr. IV. w  Łodzi 
— żyto, ow.es, p&zenica, mąka .pszenna 60%-wa 
—- przetarg 23 listopada br. o godz. 10-tej. Okrę­
gowy Zaikład Gospodarczy Nr. VI. we Lwowie, 
ul. Janowska 1. 5, pszenica, ży ta  jęczmień na ka­
sze, owies, kasza hre czarna i jaglana oraz fasola 
i groch w  iloścudch po 200 cetn. metr. towaru od 
jednego producenta.

-HPostulaty związku banków. Z W arszawy 
donosi ,/Metrkury Polski14: Rada naczelna związku 
bantoóv uchwaliła na posiedzeniu z 24 bm. zw ró­
cić się do rządu z memoriałem w sprawie aktu­
alnych kwestyj kredytowych ! przeszacowania 
kapitałów. Jalko postulat w  pierwiszej sprawie ma

być wysunięty projekt zwolnienia obrotów pie­
niężnych c-d podatku obretorwega Oprócz sze­
regu innych kwestie memoriał będzie zawierał 
projekty przeszacowania papierów wartościo­
wych (notowane na giełdzie nie wyżej ceny g eł- 
dowej) z dn:a bi ansowania, nie.notows.ne zaś po 
cenie nominalne!, otrzjTmnej po przeszacowaniu 
kapitałów danego przedsiębiorstwa.

-f Pierwszy międzynarodowy targ Poznań­
ski odbędzie się od 3 do 10 malia 1925. Zarząd tar­
gów Poznańskich przystąpił uo rozszerzen i te­
renu targowego i rozpoczął równocześnie budo­
wę olbrzymiej hali o powierzchni 7.500 m. kwadr.

.OBROTY W AKCJACH
iBk. Hipoteczny 0.58, 0.60; Bk. Ziemski Kred. 

0.15: Browary 7.80, 7.75; Chodorrw 5.45. 5.50, 
5.55: Chybie 6.80, 6 85; Cegielski 0.68. 0.67. 0.69, 
0.72, 0.73; Tesp 3.75; Zieleniewski 10.85; Oikos 
2.15, 220.

N«eketowan«: Azot 0.35; Elektrownia nad Sa­
nem 0,16; Gazy wschodnie 11.75, 11.90. 12,00; 
GaizoTna 1.60, 1.70. 1 75. 1.80: Jaworzno (100)
15.00, (25) 16.00; Hurtownia kol. 0.86; Len 0 47, 
0,48; Olkusz 0.74, 0.75; Przeworsk 207, 205, okaz. 
imienny 165.00; Radziwiłł 1.50; Wę-giówki 0,o?75.

G1EŁD4 LWOWSKA.
Z akcji niekotowanych interesowano s:ę  Ga- 

zo'iną z powodu większego zapotrzebowań'a, nad 
to kupowano Chętnie Gazy wschodnie i Jaiworz# 
no. Płacono za Gazy do 12.—, Jaworzno 16.—, Ga 
zoline do 1.80. Z innych papierów poszukiwano 
Radziwiłła (większą ilość) i Ruckera. Za Gazy 
zachodnie ofiarowano 3.05, bez transakcji. Prze­
worsk podskoczył na 207. Akcie kołowane lekko 
zwyżkowe. Podrożały w pierwszymi rzędzie ak­
cie a*. bitrażowe z powodu zwyżki kursów na gieł 
dz'e wiedeńskiej. Ruch słabszy, brak zleceń. Za­
ofiarowanie duże. Płacono za Chodorów 5.55. 
Chybie 6.85, Zieleniewskiego 10.85, Browary' 7 75 
Oikosy 2.20. Dużo papierów wogóle bez transak­
cji, nawet aikiaie Banku Przemysłowego w  zanie­
dbano. Na targu walutowym duże zaoferowanie 
z powodu brąlnt gotówki. Kursa słabe. Popyt na 
Nlowy Jork, Londyn i dolary. PTacono za dolary

■sis-ie* Tendencja lekko zwyżkowa. Usposobie­
nie beizochotne. « **

W obrotach prywatnych poza giełdą ten­
dencja bj la chwieino zwyżkowa. Obrót oży­
wiony.

D-oIary femeryk. 5.1814 do 5.1 S 34; dolary kanaid. 
4.98 do 5.05; korony czeskie 0.15 do 0.1534; leje 
0.02 do 0.0234; franki franc. 0.27 B dc 0.28; franki 
szwaSc. 0.97 de 0.98; funty szterl 23.20 do 23.50; 
mble a 500 i a 100 za 1 tys, 2.40 do 2.50 zł., dro­
bne za 1 tys. 0.90 do 1.00 zł.; niemieckie rys. sta­
re za 1 tys. 0.48 ao 0.52 gr.

Złoto: 20 kor. 21.60 do 21.80; 20 frank. 20.00 
do 20.20 ; 20 mark 23.30 de 23 40; 10 rubH 27.20 
•do 27.50 gr.

Srebro: kor. amsitr. 0.44 do 0.45: 5 kor. austr. 
2.28 do 2.32; guldeny 1.16 do 1.18; ruble 1.85 do 
1.95, kopiejki za rubel 0,85 do 0.95.

GIEŁDA GDAŃSKA-
Warszawa 107.23-107,77. Złoty 106,68- 1UŁ22 

N. forlr 5 5536-5 5814. Londyn 00,00 Paryż U 1 00 00.00 
Szwapari? 00 00400,90 Ni- mcy oOO.OOO-OOu.OOO Włochy
oo.oc ro.oc iAwv

Kursa wamt 
Kurjer 

Lwowski 
Nr. 249

Lwów
38 październ.

►Yarszawa 
28 październ.

Zurych 
28 październ.

D e w i z y
100 złotych — 00 — 100*00
1 funt ang. — 23-38 23 43
100 frs franc. _ 27-10 27 20 j
100 fr. szwaj. — 99 95 100-uG :
100 frc. belg. — 24-95 25 00 !
100 K czesk. —•— 1550 15*50 i
100 K węg. — 0,00 00000 1
100000 kaust _ 7*32'/2 7-3 '
100 M niem. - 00000 1*23 |
1 'M ar am. - 5*181/2 5*20 :
100 Lir wł 000—000 22 46 2 ć46 i
100 Lei rum. ,ju00 000 2 90 ;
100 guld. hol. — 204 80 20440 i
100 K norw. — —-— 74 00 I
100 K duńsk. — ---- 88*00 i
100 K szw. — 000 00 138(0 i
Hiszpanja — 69 85 ;
Belgrad 7*5S j
Pożycz, złota 6 03 i
Foż. kolej. 9 00 I
Bony złote . 0-93
Mlljonówka 07« I

(AW) (AW)
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Sport.
PIŁKA NOŻNA.

1'aisze wyniki krajowe- Kraków: Wisła—01- 
-Jza 3:0. Łódź: L. K. S.—W. K. S. 7:1; Ł. T. G.-~ 
Siła 1:0 (0 :0); Turyści—Union 5:1 (2 :1).

Wyniki zagraniczne. Wiedeń: Amatorzy— 
simimering 3:1; Wacker—Vien.ru 1:0; Hakoach— 
i \ .  .. Cc 1:3; Sportklub—Admira 2.1. Budapeszt:
M. Tj K,—Nemzetti 6:2. ,Vivo—Zuglo 2:1; Vasas_
Tórekyes 2:1; KflspestiMJ. T. E. 1:1; III. Obwód 
—Uniwersytet 1:0; Rapid—F. T. C. 3:1. Praga: 
S p ad a-A. F. K. ,Visovice 5:1; Blue Star—Zideni- 
te 2:1. Niemcy: J. F. C. Niirnberg;—Nurnberg F 
V. 4:1; ScJiwaben-Ulm—S. V. Ftirth.

Rewanżowe zawody w Berlinie rozegrają 
Klub FranęaLs w dniu 19 listopada br. z  niemiecką 
drużyną Tennis Borusia.

Zawody międzypaństwowe Austrjai—Szwecja 
odbędą się 9 listopada b. r. we Wiedniu. Wiedeń 
przygotowuje bardzo serdeczne przyjęcie d'a 
gości; z  zawodów dokonane będą zdjęcia filmowe.

LOTNICTWO.
Raicfot nad Atlantykiem na przestrzeni 14.500 

kilometrów dokonał stepowieć „Shenandoach1'.
LEKKOATLł TYjka.

Doroczny bieg na przełaj — na dystansie 
3 km. wygrał w Poznaniu w pięknym stylu kpt. 
Baran.

Hasmonea- Lechja. Ostatnie zawody o okrę­
gowy mistrz, kl. A. -odbędą się w  sobotę 1 listo­
pada bu", o giodlz. 2.15 popoł. na boidku Czarnych. 
Hajsmonea musi w ytężyć wszystkie siły, by swe; 
rywalce wydrzeć dwa cenne punkty — tern cen­
niejsze, że dallyihy one Hasmonei definitywnie 
2-g'e miejsce w  tabeli. Lęchj i, znana z ambitne, 
i ofiarnej igry, wystąpi w najlepszym składzie -  
tak. że wynik dzisiaj (zwłaszcza po ostatniej klę­
sce Hasmonei w Przemyślu) niewiadomy.

OGÓLNE.
VI. Kurs wychowania fizycznego w Warsza­

wie — został otwarty w  połowie września b. r. 
Kurs jest czynny codziennie od 8—10 w szkole 
pochorążych. od 1—4 zajęcia praktyczne' w  hali 
gimnastycznej w ogrodzie Saskim, i od 5—8 wy 
Kłady teoi etyczne w instytucie anatomicznym, 
fizjologicznym i hygieni :?nym uniwersytetu w ar­
szawskiego'. Jakkolwiek kurs pracuje 8 godzin 
dziennie, zajęcia oddzielnych grup tak są rozło 
żone, bv uniknąć przemęczenia słucthaczjy. Przy 
jeźdni słuchacze znaleźli wygodne pomieszczenie 
na razie w  szkole podchorążych, a następnie w 
czworoboku artyleryjskim. Kurs obecny jest już 
ostatni, jako roczny; w  roku przyszłym przewi­
dywane są dwuletnie instytuty wychowania fizy­
cznego. które otwierane będą stqpniowo w mia­
stach uniwersyteckich w miarę posiadanych fun­
duszów. Ponieważ ustawa o obowiązkom em w y­
chowaniu f.zycRinem młodzieży i powsizechnem 
przysposobieniu do obrony państwa już w nieda­
lekiej przyszłości stanie się obowiązującą, kurs 
obecny obok programu ministerialnego w szero 
kim zakresie obejmuje wyszkolenie wojskowe: 
kandydatów na nauczycieli ćwiczeń cielesnych 
w szkołach, iaiko przyszłych instruktorów w hut 
cach i obozach szkolnych.

POLONQ ROMANA
Liii, JijitllMl 12. 1. p. KI. nr. U

i ą g  e! góNiDśi^sSii
z dostawą do domu po cenie

i ł .  48 SO
na 4 raty miesięczne.

■

H urtow ny  sk ła d

Roili i
B r f i i i ,  -

RubcOrfer
Lwów, Legjonów 33. I. p.

w podwó.zu 
sprzedaje futra różnego ro­
dzaju, detalicznie po cenach 

hurtownych. 7812,

P r z e z n a c z e ń  e .
Poznaj sieb e. Kim je s t e ś ?  Kim być 
m o że sz ?  Char kter, zdo lnośc i ,p rze ­
znaczenie- Jeżeli Ci b ra k  ener- 
gji, rów now agi ,  jeżeli m e  w ie sz  
jak żyć. pos tępow ać ,  aby  zwycię ­
sko  p rzec iw s taw ić  sie losowi,  

wróć si do p. S Z Y L L E R A *  
S Z K O L N I  KA, znawcy d u j  
au tora  p ra c  naukow ych .  N a Je ś l  
c h arak ter  pisma swój ,  lub zain te ­
resow ane j  osoby,  n i pi z rok ,  mie­
siąc urod  e ia, kaw ale r ,  żonaty, 
wdowi c, ile osób najbliższej r o ­
dziny. N tych danych o trzy nasz 
listem polec nym n aukow ą  szcze ­
gó łow ą a m l u ę  h i akt ru,  o k r e ­
ślenia  w iżn ejszych zdarzeń  ż y ­
ciowych, odpowiedzi n szcze rze  
zadane  pytania , również h o ro ^ -o p  
u łożony  . rzez  s łynne  medjum 
Miso Evigny. A: a l izę-horoskop  
wysyła s ę po otrzymaniu  3 zło- 
tyc ■. Jeżeli wziąć pod  uw acę ,  
że w y io n u n le  analizy wymaga p o ­
ważnej umysłowej prac*', koszta 
ogł s eó, poczto  e etc ., wyżej 
oz isczona  suma nie je s t  zbyt wy­
soka.  Osobiśc ie  r rzy jm  je 12—7 
popoł. Doś ■ iadczenia  naukowe 
p Szyl le ra-Szkolnika  zaszcz> cone 
chwalebnymi pro tokołami auko- 
wych towarzystw  W ars  awy, św ia ­
dectwami na jwybitnie jszych po­
wag świata  lekarskiego I odezw  t- 
mi p rasy .  Książ  i nadzwycza cie­
kawe; treści  nauko ■ o-po czającej. 
Katalo ilus trow any  darm o Na 
przesyłkę  dołą  zyć zn aczek  po ­

cztowy. 7894
Adres: W arszaw a, Psycho- 
Grafolog, Szyller-Szkolnik, 
P iękna 25, pokój 20. — 

Telefon 5l)6-0y.

D A M S K I E
i  p isem ną ?801

2-let ią gwarancją
najlepszego gatunku 

polecają składownie 
E l flOLFA

m m n
p la c  l i a r j a r h i  8 .  
ul. Kazimierzowska 25 

„ K r a k o w s k a  2 3 ,
„ G r ó d e c k a  7 2 .
, B a lo n o w a  3 .

lnserujcie się

f „KlIRlEiiZS:;: 
: : : LHOSISKIM"

W Y D A W S f C T  W O „ Ś W I T “
(F irm a egzystu je  od 1911 r.)

p :o o z f c j a  n a d z w y c z a j n a
W IE D Z A  P L A  W S Ł Y S T  < O H  V obec braku gotów ki i w ielk iego zapasu  
-----------   — . — —— — —  książek  na sk ładzie  dodajem y do każdej za­
m ów ionej książki d rugą  c iekaw ą i poży teczna książkę d  r m o ,  zam iast jednej książki 

dw ie zam iast dw óch -  cztery. WIEDZ \  TAIEMNA, OKULTYZM.
I) H, SZYLLEK-SZKOLi\IK: Najpewniejszy spośób poznania siebie i innych. Za­
wiera wvkład naim chiromancja (linja rą ), fizjognomja (rysy twarzy), astrologia 
(nauka o wpływie gwiazd na losy). Księgt popularna i dostępna dla wszystkich. 
Dla człowieka obznajomion go z jej treścią niema tajemnic. Wykwintne wydanie 
w pięknej płócirinej, złotemi literami ozdobnej oprawie z portretem autora i z wielu 
ilustracjami w “:ekście. Bez oprawy 4 zł., w oprawie zł. 7. — 2) Dr. RADWAN 
PRAOŁOWSKI: Powodzenie. Jak za pomocą autosugestii, te :hniki emocjonalnej 
i psychoanalizy uopiąć powodzenie w życiu, zł 150. — 3) SZYLLcR-SZKOLNIK: 
Hypnc tyzm, sugestja, telepatja. Podręcznik praktyczny zawiera £8 rozdziałów mię­
dzy innemi części następujące: 1) Historja hypnotj'zmu 2)JaKim powinier byćhypno- 
tyzer. 3) Jakie po\ i no byc medjum. 4) Magnetyczny rozwój oczu. 5) Autosugestja. 
6) Wpijrw hypnotyzera na medjum. 7) Uśpienie medjum. 8) Obudzenie. 9) Sugestja 
podczas snu. 10) Sugestja ns jawie. 11) Odgadywanie myśli. 12) Wyszukswąnie 
przedmiot_ow ukryuch. 13) Odgadywanie z zamkniętymi oczyma 14) Zwycięstwc 
myśli. 15) Powodzenie w miłości. 16) Leczenie autosugestią, zł. 7. — 4) Z. IKR. 
Tajemnice i zagadnienia czarnej mag;i spirjtyzmu, hypnotyzmu i magnetyzmu. 
Wielka księga zbiorowa z mnóstwem ilustracji, zł. 4. — 5) ST- WOTOWSKI: „Du­
chy i zjawy". Niezwykle zajmująca książka ogólnie dostępna z dziedziny medjumi- 
z i t iu  1 zjawisk nadprzyrodzonych. Lustrowana z licznemi fotografjami: Duchy i zja­
wy odjęte p dczas seansów medjumistycznych, zł 2 Z0. — 6) ST. WOTOWSKI: 
Tajemnice życia i śmierci. Faca naukowa obejmująca całokształt wiedzy okulty­
stycznej i odsłaniajaca rąbek zagaonienia życia pozagrobowego. W siedmiu roz­
działach, gr. 75. —- 7) W. POPULAR: Ciekawe opowiadania ze świa a pozagrobo­
wego. O duchach i czarach ze zdaizen prawdziwych, gr. 30. — 8) Dr. RADWAN 
pRAGŁOWSKI: Spotęgowanie woli. Najnowsze m eody sugestji. Rozwói zdolności 
t Jentu. Usuwaute  s t rachu i złych rzyzwyczajeń .  Całość 4 temik i razem zł 1. — 9) D r.  RcDZILIŃSKE 

Teozofj i . Kurs p rak tyczny ,  szk ice teozoficzne. P raca  v ybi n v ih  adep ów wieclzv he r i re ,y cz n e j .  D r .  
Hartmann Jaga. Karu a ,  z ł 5. — 10) PR. oZMURŁO: .Ś w ia t  nadz  nysłowy*.  T r e ś ć  medjumizm, w raż l i -  
W5 w . f  p ychom etr ja ,  spo tęgow anie  w r a ż l w o ś  i, f k iryzm i hypi oz , ?\. 1. — 11)
SZYLLŁK N I a : . N owj  k ab a l i s ty czn a  ast ologia*, za łomocą którai ł* wo okr ślić ch rak te r ,
V J eJ ^ wa.d ? - .Le?  s Peci a ia  ch wiadomości  i t udu  zes taw ić  h o ro s k o p  d la  w szys tk ich  zł 3. — 12) M ISS 
HASSĘ wielo] _lustro> any sennik  egipski.  Za  c ie ra  w ykłady  snów, 90 ilustracji,  3o rycin k baty. 
Ozna z em a  dni fe ra lnych 1 szczęś l iwych.  O l isan ie  wł s iości 7 i łane t .  fcartoman ja. Wróżenie  z ka t  
i irom ancja .  W ro ż e n  e z r*ki,  w róże n ie  z tw arzy  i czoła, zł. 3. — 13) ĄGNIS ARMAN „Dziwna 
książka . S ereg myśl , uw  g, szereg  obserwacj i  dziwnych i oryginalnych 2 zł. 14) F. BATU R EW IC Z: 
Sym bo. iczne  ^n jc z e n ie  k o b r o  i kwia tów .  Piękne w y d m ie  z . i.  — 1 ) OVID lN O N a S S O :  L e k a r ­
s tw a i a nitłosć S ereg p aktycznych  raił i w s  azów ek  zł.  2. — 16) Muzeum osobl wych lu z i c d-  
nych z jaw isz  na tu ry  92 nadzw  cza jne  fakty  zł. 3. — i7) BOSCO Czarnoks iężn ik t  T y  iące  s z 'u k  cza -  
rodzle jsk  ch. Tajemnice magj  . Zb ór najc iek  v szych sz  uk  zł. 2. — 18) L E N O RM A N u: Nauka  s ta -  
w a a ia  k a b a ły  z  ari, s posoby  Le N rm;.Hd-Thebes, dokładny se  mik .  Doda  ek 48 ka r t  i lus trowanych 
bezpłatn ie  zł. 3-5 . — 19) BOSKO: Semi k polski z pla eta i u łożony odług ne jdawu e szych a do -  
tąd zupełn ie  n ieznanych  o I czeń  egips ich i pe  skich mędrców  w schodu ,  gr 5 . — 20) SENNIK 
«*. IPSKI ARABSKI z p lanetami no v  e w ' danie  1921 roku.  Ułożony p d ług najdawni ejszych, d o tą d  
nie nanych oblic, eri e g  pskich  i persk ich ,  zł. 1 5 *. — 21 ) KARTY I KABAŁY DO D R O Ż E N IA :  
36 ilustro a n v ch  ar t  do  v różenla  i kabały,  zł. J. — 22> CHEŁMO: W yroczn ia  czyl i s posób  ot zg­
inania odpowiedzi na r ó Jne  pytan a  gr 50 23) St.  A. W O T O W S H :  » 0  kobiec e wiecznie  młodej* ,  
senz cyjna no w o ść  wsze lk ie  s p o so b y  tio jakich ucieka y się wszelkie  p ięknośc i  s ynne, by d ługo  żyć

i z ac h o w a ć  urodę, ilus trowane ,  zł. 3.
ZDROWIE, HYGJENA i ODŻYWIANIE.

24) Dr.  ST . BREYER: Najnowszy obs  er.iy lekarz  dom owy *Przyczyny,  objawy i leczenia 
•wszyst ich c h - ró b ,  w  dwóch częśc ią  h, d u /a  kriążka^ m nós tw em  ilustracji. Tysiące ceni^ych p o ra d  
i w sk a  ówek na ws elkie choroby ,  zł 5. 2 ) Dr.  C. MULL R: Najnowszy lekarz  domu y- N jnow szy  
zbiór udoskonalonych  s ta rych  i nowych ś ro d k ó w  domowych i rodza jów  rzy od  ^-leczniczych na 
wsze lk ie  cho roby ,  650 cennych p o ra d  z ilustracjami zł. 2. — 26) D . prof.  EM IL W Y RO B E >: C horo ­
by  w eneryczne .  Sposoby  leczenia i z  pob egania. Wie lka ks ięga  z m nós tw e  n ilustracji,  zł. 5. — 
27) Dr. BRAUN: Sam ogw ałt  u mężczyzn i kobiet.  Jego skutk i Śro  ki leczenia . Pra  tyczne  w sk az ó w ­
ki. Pod ręr  ni«<i dla  rodz iców i opie u m w  zł.  1. — 22) Dr. J O D E L E W IC Z :  Po radn ik  leka sk i  la 
mężc zn i k o b  e t Ciio oby weneryczne jak zapob iegać  i leczyć.  Najobszernie jsze  v s k i  ówki  co do  
lecze ia rzeżączk i  (tryper) i ws^e? ich innych chorób płc iowych,  zł. 1 — 29) Dr. K TANGEY: Z bo­
czenie p łc iowe.  — 3d Dr. T A D E U S Z  MOGNICKI: Jak  o ch ran iać  zdrowie  małych dz ie  i. i ie ’< gnacja 
i t a r m e n i e  niemowląt.  Dr lgocenny  po radn ik  c la  mtodych m atek ,  zł. 3. — 31) L Z ^ L E W S  I: W ete-  
ryn rz  wie ski. Po rado  k leczniczy zwierzą t  dom ow ych  zł. 2 50 — 32) H. PEDENKOWSKA: Z d ro w a ,  
h g eniczna, ■ szczędna kuchnia .  N j j  epszy  r r e  enl la młodych gospodyń.  Tysiące najlep zych spo­
s obów  goto«vanja s n  cznjCh,  zdrów ch i oszczędnych obiadów.  P .eczen ie  legumin , c iast , m zu rkow , .  
bułek to r tów ,  sm arze n i i  konf tur. soków, m a rm a l  id, spo rządz  n e kompotów, lodów, wódek  < : a -  

ojów chłodzących zł.  3. 33) JAK BYĆ PIĘKNĄ, 25 cennych rad  i w skazów ek  d la-kob ie ty  gr. 30. —
34) NAJNOW SZA KUCHNIA D O M O W A  zawie ra jąca  ł itwe  w skazów  i w go tow aniu  i p rzyrządzaniu  
używanych w życiu lud  i średniej zamożności:  zup ,  so ów, po traw  mięsnych i rybich ,  k lusek f tp • zł 2.

NAtI OWE, BELETRYSTYKA I POEZJE
35) Dr. E. SO K O Ł O W SK I:  S k ró t  his torjl  wieków średn-ch,  h iś to r ji  nowożytnej ,  nowoczesnej  polskie j 
i s taroży tnej ,  po 80 groszy,  razem 5 tomów. Zł. 4. 36) L G E R A R D : Skró t  geografj i Europy według  naj­
now szych  podręczników, szkolnych gr .  75- 37) L. GER R D : Skrót geografji  Rzeczypospoli te j polskiej 
gr.  75. 33) id . M A Ł C /Y N S K I:  Skrót bis torji l t e ra tu ry  polskiej od czasów najdawniejszych do  t e r a ź ­
niejszej doby,  opracow any  w edług  na jnowszego podr . szko ln  Zł. 1.50. 39) N AJPRAKTYCZNIEJSZY 
sam ouczek  języka angielskiego,  ze  szczegół " w ym słownik iem Zł. 2. 40) P  OF. H. ST R U W E : Sz tuka  
i spo łeczeństw o  gr. 75. 41) I OSZCZYNSKI: Czego nie  wiemy o naszych synach  Zł 1. 42) ST .  
KAR OWICZ: Zabaw y i gry jako  czynnik wychowawczy Zł. 1. 43) PR O F .  W M AURlN :‘S tosunk i  m o­
ra lne  rodz iców,  a  p łeć  dzieci Zł. 1. 44) S P IO T R O W S K I :  P raca  i zarobki.  Poucza jące  fakty 1 wnioski 
w oprawie  Zł. 1. 45) S. KOTOW ICZ: Z lektury  „ P an a  Tadeusza*  Lekcja  i wnioski  gr. 40. 46) LEO 
BELMONT: Nowele I Satyry Treść :  Zm ora  życia  2) Klątwa Gheta  3) S tracona  illuzja, 4) W alka  códów 
5) W szech p a r ty jsa  rodz ina  6) Nero  7) Szerlok  Holmes 8) Kukurydze 8 nowel i s a ty r  w  jednej ks iążce

’ DZKI:  „Samotność*  w 2 ch częśc iach  22 piękne m is tyczno-n3stro jowe opowiadania^ 
"J* J ' CHOINSI:  P askarze  Powieść  w spó łczesna .  Zycie i dzie je  nąszych paskafzy  184 s t r .  Zł. 2.
49) BOYE: Sandał  skrzydla ty  Zbiór  sa tyrystyczno-humorystycznych wie rszy  Zł. 1. 50) H- SZUCKIsAlt n tnu -16 nmlfnv nAnmif tir ł r t a a L  ...Dii.:.!. :__  *__ 7v 9 B1 vi B D  I. RR

senki z  rep e r tu a ru  Józefy BorówskTeFgr)  ""wTeL T ‘ P O W IN S Z O W A Ń  do wszys tk ich
okoliczności z doda tk iem  wie rszy  do im ienników i na karty pocztowe ilustrowane gr. 75. 55) ZŁ T E  
OGNIW A ArILOŚCI,  łączące se ca kochające.  Tajemna korespendencja  miłosna . Czar  miłości. C iekawa 
książka  o miłości  2 tomy razem Zł. 3. 56) E. JAN O W S K: Miłość Zbiór) wierszy  miłości gr. 50. 57) J„ 
JA N K O W S K I:  Wielki  Zbiór  u tw orów  fu turystycznych Poematy ,  nowele  i poezje ZŁ 2. 58) J.  W RO - 
B E W S I; H ańba  pani W. Opowieść  koszmarna.  Nadzwyczajne p rzygody młodej mężatk i z m nós tw em  
ciekawych ilustracji Zł. 2 50 59) Nowy flirt salonowy. Zabawy towarzyskie  43 karty  w pu d  łku  Zł .  1. 
6°) J. KAZIM IERSKI:  Jak Wojciech Grzęda  z Oślej Wólki do sejmu pos łow ał  Sa ty ra  polityczna  gr. 50.

D A MŁODZIEŻY I DZIATWY
61) JUL JA  PIASECKA: „Obów ązek*. pow i ść dla  s tarszej młodzie  y, niezmiernie  c iekawa

treść  w 12 rozdzia łach  1 w ładnej  i mocnej oprawie .  Na m łodego  czytelnika w wie ra  g ęboKle i cza- 
r  Juące wrażenie ,  lozwija  umy.T i uszlachetn ia  duszę zł. 2" 0. - -  62) JON H ABERTOHN: „Dzieci Hele­
ny" p o w ie ść  dla młodżie y w  p ięknej  oprawie, H s t r  wane,  2(0 str. tekstu .  T reść  nadzwyc a na i z a i -  
m ui^ca, c eka> a, dzieło to pełne h um oiu  budzi w młodym c z y ’e"n.ku dążen ia  do wszys tk iego  co 
wzniosłe ,  sz lache tne  i piękne  zł 2-5). — 63) „ P E P Ł Y  POEZJ? P O L S K IE J" .  Pie^ i ojC/yste w dwuc.i 
to m a c h .  Dla młodzieży wielki zbiór w erszy  poe tów  polsic.ch. M ickiewicza,  Kano nickiej, L en ^ i to -  

Asnyk , Krasickiego,  Bełzy i w lc innych zh 3. — 64) KULEKSKI: Dzieje naród 1 o lsk iego
bogate  w danie  z  p ęknemi ilustracjami zł. 2. — 65) MIŁA NIE SPODZIANKA DLA D 7IE C I 50 tom i­
ków najpiękniejszych bajeczek i pow ias tek  dla d>ieci, ws ystkie lus trow ane  przez  najwybitnie j s-ych 

autorów tw orz ącą  bo?a tą  b ibljotekę dla dzieci  zł. 5.
®p) PANI DULSKA: Jej kotek  i p ie sek  cudowne opowiadania  z 16 pięknemi ilustr. gr. 50. 67) OBRA­
Z O W A  NAUKA PISANIA i CZYTANIA Elem enta rz  po ski i elementa rz  zabaw kow y 3 książki razem 
ula szkół domów i samouków z ilustr. Zł. 2. 8087

Zamówień na sumę mniej niż 3 Zł. nie załatwiamy.  Przy  zamówieniu w ystarczy  p o d a ć  n u m er  
żądanej  książki.  Wysyłamy po otrzymaniu gotówki  lub za zal iczeniem pocztowym po otrzymaniu  1 z ło ­
tego n i  wydatk i pocztowe.

Wydawnictwo „ Ś W I T "  Warszawa ul. P?ękna 25/e-

Światowo Silit SIU Braci l le r
Blachy, druty stalow e, s ta l Chrom owa, 
djam entow a, m n ę d i io w t ,  or<>z wały 
transm isyjne (pędnie) od  20dol09m [m

.  poleca P. T. O dbiorcom  7767
E A B R Y C Z N Y  S K Ł A D  S T A L I

d o l f  TaT" i e t c ł i y
Lwów ul. Króla Leszczyńskiego 20-24Nr. te l. 1072

stołowe, dziesiętne, wozowf. osobo,"e bydlęce, 
W  n U t  odważniki, Pasv. Cemtnt, Piece żelazne, Ku­
chenki, Pompy, Biacha jocyi.kowana, Pf>oa, Molory, 
Obrabiarki, Urządzenia młyńskie, Transmisje, Narzędzia

poleca 8027
r > i y  Lwów, ul. B ato rego  4. — Oddziały:
F 1 L O  A  Tarnopol, Podwołoczyska-------

4 0 % O T O M A  i \  Y 4 .-0  %
40 p rocen t taniej niż w szędzie 1 Kanapki do okładania, 
wkłady do łóżek, poduszki (rozhar.), porljerj, firanki, ma-
terje m ebl., drelichy, chodniki, dyw any m rn iśze  mofiętne, 
i ceraty | H  |  A l t  — LWÓW —
poleca 1 ^ 7*  Sobieskiego

Zważać na firm ę i Nr. domu.
^ 1

7191
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P R Z E W O D N I K  1 N F O R M A U Y  J N O - R E K L A M O  W Y
„KURJERA LW OW SKIEGO" w e Lw ow ie.

IV  i  ż  e  j  p o d a n e  f i r m y  p o l e c a m y  I *  T .  S z a n ,  C Z  Y T E L  N I  E t  O M

C U K I E R N I E
K. SOTSCHEK I E. DU­
DEK, Iac M arjackl 5. 
(d a w n y  Hotel francuski)

CUKIERNIA
MIECZ. EN  G L A,
Lwów, L e m a  Sap ieh y  27 
: p o lec a  torly  i ciasta .

Rrn(lez-vous  e eganckie -  
gf jw is ta  w  p  erw. zorz. 
CUKIERNI. H. \W t 'LZA 

ul.  Akademicka 6.

C i Nk OGRAFJA
-H E f, I  O S‘ 

ST. CWAK i SKA 
ul. Z im oruw icza 14

CZARKI
wojskowe,  s tu d e n t  k ie 
s p o r to w e  i cywilne p rzy-  
bory  wojskow a, i , do  

szermierki.  
F a b ry k a  czapek Ja NA 
WITTMANA I w a w ,  ul 

T r y b u n a l s k i  1. Wie lk i 
w y b ó r  I Ce iy niskie

FOTOGRAFOWIE
Po leca  się ate lier fo togr.
Fr. Edw. SOSZKO 
Łyczakowska. 55.

FABRYKI WÓDEK
Związek Przeds .  Gorzelń  
Rolniczych S. A. Fab ry ­
ka w ódek  ga tunkowych 
i lik ie rów we Lwowie.

Biuro zamówień: ulica
Kośc iuszki 7 Tel.  397.

FUTRA
FUTRA. W zo r y  n a jm o ­
dn ie jsze ,  c en y  um ia rk o ­
w a n e ,  dogodne w a r u n k i ,  
u  firmy E. S O L I K ,  

Sob iesk iego  4.

GALANTERIA
POŃCZOCHY, skarpe tk i ,  
s  w e te ry  i . ch u s tk i  — po ­
leca  G.  Żywczak, ulica 

Kil ińskiego nr. 1.

Raglany, Kapelu­
sze, B ieliznę, 

poleca 
GÓRoKI i WITEK 

pl. M arjacki 5.
H O T E L E

Hotel pod  ,3 -m a  M u rzy ­
nami" ul. K rak o w sk a  9. 
po leca  się  P. T .  s ta łym 
________ gościom._________

K A P E L U S Z E
Salon M ód S. HÓnig, 
pasaż  H ausm ana7 ,  po le ­
ca na jnow sze  modele .

K I L I M Y
PORTIERY, kapy  k i l im o­
w e ,  SYNDYKAT KIL M-
KARSKI, Lwów, Chmie lo ­
w skiego 17. Tel . 25-94

KWIATY
S A L O N  K W I A T Ó W  

P io tra  BODNARA, u lica 
Leona Sap iehy  3. FILJA: 
S ob iesk iego  17. — p o le ­
ca codzień  św ieże : bukie­
ty ,  w iązanki i w ieńce.

S A L O N  K W I A T O  W 
M. Kmic ińskiego,  Lwów 
ul.  B ato rego  6, poleca 
kw ia ty  świeże,  wazono­
we, bukiety,  kosze dla  

teatru  i wieńce.

K R A W C Y
PRACOWNIA  d a m s k a  
,' ndrze ja  P e l c z a r :, B«- 
toreg a 22, w ykonuje  s ta ­
ra nn ie  po  cenacu  imiar* 

kow anych .

JAN SKOW RON praco­
wnia kos t jum ów  i ’ ia s z . z y  

d am skich  *’
Lwów, uL S '- jnochy 1

KAROL BARAN, Lwów 
Ł azarza  10. P rac ow nia  
sukień dam sk ich  poleca 
s ię ._______

L O K A L E
o t w a r t e  do  3 w  nocy

BAR KAWIARNI 
.UD ZIAŁO W EJ

P iek arek e  2. 
K oncert Salonowy 

 D ancing
MALARZE F0K0J.
M arcin Ratajczuk 
ul. Sadow nicka 20.
I, p. W ykonanie  artyst.

NAUKA
K urs  ję zyka  angielskiego 
rozpoczę ty  przy  pl . B e r ­

nardyńskim 17., I. p.

O B J A D Y
RESTAURACJA

J.MAk GA
dawniej Hotel Francuski 

poleca

ci b  l a d y
z 3 d ań  po zł.  1-40, ubjady 
z  2 dań  po zł.  1 '—, oraz  
dobo  owy bufet.  Do ko­
lacj i k o n c e r t m u ż Y k j
 wojsk .  40 pn.______

RESTAURACJE
A. FRANKEL, Leona Sa­
piehy 69, kuchn ia  domowa. 
Bufet obfity. Ceny niskie.

STROICIELE FORT.
BR. M A S K I E W 1 C Z ,
o rganm is trz  i s troicie l 
fo r tep ianów ,  ul. S z e p t y ­
ck ic h  I. 6. przyj uje 
wszelkie  roboty  w zakres  

w ch o d ząc e .

STOLARNIE
F. HORNUNG i Ska,  ul.
Szp i ta lna  54. Meble i 

s to la rka  budowlana.

SZKŁO PORCELANA
NA RATY!

OKAZYJNIE ! 
Leona Sapi d 67.

SPRZEDAŻ
B. JANKOWSKI,  sk ład
bron i  i , r a c o w m a  lu szn i -  
k a r s k a  we Lwowie, ul. 

C zarn ieck i  g  > 2.

Wyroby szczot.
SZCZOTKI

wszel iego rodzaju  pole ­
ca P.  T. Pu j l icz nośc i ,  
ch rześc i jańska  wytwór­
nia M .r j a u  Grzegorczyk i Sp., ul. Boimów 1., 
dom kaj. itulny we Lwo- 

w e.

WYROBY METAL.
ZNACZKI dla  p s ó w  wy­
konuje  , f irma ANDRZfcj 
BERLIŃSKI, Lwów, ul.

G łow ack iego  4._____

Ż A R Ó W K I
„ŻAREG Fabryka  
żarówek,  ul. Lwow. Dzie- 
ci 2a. Tel . 649., re g e n e ­
ru je  star i iarówki.  Ceny 
_______40% niższe._______

A. CZECHOW

C Z A R N Y  M N I C H .
(Przekład z rosyjskiego H. L.).

I.
Andrzej Kowrin, magister filozofji, był zde­

nerwowany z nadmiaru pracy. Nie przeprowadzał 
kuracji, ale pewnego razu rozmówił się przy bu­
telce wina ze swym przyjacielem lekarzem, a ten 
poradził mu spędzić wiosnę' i lato na wsi. Wła­
śnie przyszedł od Tani Piesockiej długi lisi, w tó- 
rym prosiła Kowrina, aby przyjechał w odwie- 
d ,iny do Borysówki. Kowrin doszedł do wnio­
sku, iż w samej jzeezy powinien zdecydować się 
na wyjazd.

Z początku — było to w kwietniu — poje­
chał do swej rodzinnej Kowrinki i tu spędził 
w samotności trzy tygodnie; potem, doczekaw­
szy się dobrej drogi, wyruszył końmi do swego 
byłego opiekuna i wychowawcy, Piesockiego, 
znanego w Rosji ogrodnika. Z Kowrinki do Bo­
rysówki, gdzie mieszkali Piesoccy, było nie wię­
cej niż 70 wiorstw, i podróż po miękkiej, nieobe- 
schłej jeszcze po wiosennych deszczach drodze, 
w wygodnym powozie, na resorach, była praw­
dziwą przyjemnością.

Dom pana Piesockiego był olbrzymi, o ko­
lumnach z Iwami, z których obłupał się tynk. 
U wejścia stał wyfraczony lokaj. Staiy, na an­
gielską modłę park, ponury i surowy, ciągnął się

prawie na wiorstę od domu do rzeki i tu koń­
czył się urwistym, stromym i gliniastym brze­
giem, porośniętym sosnami. Odsłonięte icb ko­
rzenie podobne były do włochatych łap. W dole 
niesamowicie lśniła woda, z żałosnym piskiem 
przelatywały kuliki, i zawsze panował tu nastrój, 
zmuszający, zda się, do pisania ballady.

Za to przy domu, w podwórzu i w sadzie 
owocowym, który ze szkółkami zajmował około 
30 dziesięcin, było wesoło i radośnie, nawet 
w dnie słotne i niepogodę. Takich zadziwiających 
róż, iilij, kamdij, takich tulipanów o najróżnorod­
niejszych barwach od jaskrawo białej począwszy, 
a kończąc na czarnej, jak sadza, wogóle takiego 
bogactwa kolorów, jak u Piesockiego, nie wi­
dział Kowrin nigdzie: więcej.

Był dopiero początek w.osny, właściwy prze­
pych kwietników kryły jeszcze cieplarnie, lecz 
i tego, co kwitło wzdłuż alej i tu i ówdzie na 
klombach, było dość. by spacerując po ogrodzie, 
mieć złudzenie pobytu w królestwie delikatnych 
barw, zwłaszcza o poranku, gdy na każdym płat­
ku lśniła rosa.

Kowrin przyjechał do Piesockich wieczorem,
0 dziesiątej. Tania i jej oiciec, Igor Siemionów icz, 
byli mocno zatrwożeni. Jasne, gwieździste niebo
1 termometr wróżyły na rano nuóz, a tymczasem 
ogrodnik Iwan Karłycz wyjechał do 'miasta i nie 
oyło komu powierzyć opiekę nad sadem. W cza­
sie przymrozku mówiono tylko o spodziewanym 
rannym przymrozku i postanowiono, że Tania 
nie położy się spać i o pierwszej di zejdzie się 
po sadzie, uważając, czy wszystko w porządku,

a pan Piasecki wstanie o trzeciej, nawet wcze­
śniej i zastąpi córkę.

Kowrin spędził z Tamą cały wieczór, po pół­
nocy poszedł z n.ą do sadu. Było chłodno. Już 
l  podwórza dolatywał zapach spalenizny, a w du­
żym sadzie, który nazywał się dochodowym — 
dawał bowiem panu Piesockiemu rocznie parę 
tysięcy czystego zysku, słał się po ziemi gęsty, 
gryzący dym i, otulając drzewa, ratował od mro­
zu te tysiące. Drzewa stały tu szachownicą, rzę­
dy ich były równe i praw.dłowe, jak szeregi żoł­
nierzy, i ta surowa, pedantyczna prawidłowość 
i to, że wszystkie drzewa były tei samej wyso­
kości, a zupełnie jednakowych koronach . pniach, 
sprawiały, że obraz był monotonny i nawet 
nudny.

Tania i Kowrin przeszli wzdłuż rzędów, 
wśród których tlały ogniska z nawozu, słomy i 
różnych odpadków, z rzadka napotykając robot­
ników, którzy snuli się wśród dymu, jak cienie. 
Kwitły dopiero wiśnie, śliwy i niektóre gaiunki 
jabłoni, lecz cały saa tonął w dymie tak, że do­
piero około szkółek Kawrin odetchnął całą piersią.

— Jeszcze w dzieciństwie kichałem tu z dy­
mu — powiedział, wzruszając ramionami, ale do­
tąd nie rozumiem, jaK ten dym może uratować 
od mrozu.

— Dym zastępuje obłoki, gdy ich niema... — 
odrzekła Tania.

(C. d. n.)
 0X0------

O d c isk i ,  b r o d a w k i  i s  d r ę  «. 
z g u b i a ł ą  ais p o d e s z w a o h  •

bezpowrotnie bez bólu usuwa *

„KLAWI OL“?
Chemiczno-farma iutyczn. laboraiorjum 8065J 
K ow alsk i"  w Warszawie ul. Miodowa Nr. 5 i

OSOBOWA KOMUNIKACJA LOTNICZA.
Rozkład lotów polskiej tinji lotniczej od dnia 1 li­

stopada będzie następujący:
Aerc plany w kierunku Gdańska i Lwowa wylatywać 

będą z Warszawy codziennie o godz. 13-tej (prócz nie­
dziel), ao Krakowa o godz. 9 m. 30 rano. Do Warszawy 
a :ropiany odlaty wać będą z Gdańska i Lwowa o 9 rano 
z Krakowa O g. 14-ej. Lot między Warszawą a Gdań­
skiem i Warszawą a Lwowem trwa 3 godziny, między 
Warszawą a Krakowem 2 i pół godz Ceny biletów do 
Gdańska i Lwowa po t>5 zł., do Krakowa 50 zł. Zniżkę 
50 prc. za przedstawieniem Iegitym., otrzymują: senato­
rowie i posłowie sejmowi, oficerowie W. P. urzędnicy 
państw, i samorządowi, członkowie Ligi obrony powie­
trznej i aeroklubu, oraz inw. wojenni. — Samoloty prócz 
pnejżerów, przewożą pocztę i towary. Pocztę lotniczą 
nadawać należy w głównych urzędaci. pocztowych. 7320

K o s tju m y  A . ig f e l^ k ie ,  F r a n c u s k ie ,
płaszcze, futra, ubrania męskie, raglany, palta, wykonują 
starannie według najnowszych modeli. (Ceny reklamowe).

M ILCZANOW SKI, P o t o c k i e g o  14. 8075

W Ę G I E L
górnośląski, dąbrów iecki

K O K S 8092
dos arcza wagonowo na dogod­

nych warunkach

SYNDYKAT ROLNICZY S. A. w Krakowie. 
O D D Z IA Ł  LWÓW, Pl. M a ń k i  10-

Publiczna Hala Aukcyjna
L w ó w , u l. A k a d e m ic k a  «f. I .  p.

P rz y jm u je  w
do K onrsm oei sprzedaż}

M eble, Dywany, O brazy, P o rce la n ę . 
Przeprowadza DOBROW OLNE LICYTACJE 
Zarzad HALIAUhCYJ ul. Akademie a3.Ip.

N lU id«r.jL *W M Ł e| Spółki Wydawniczej, Sp. z ogr. odp, t- S5 drukom! Polskiej, CfronUKzysax.j3l, pod u a  Z,

(TpYTA3CIł sic SWEGO LŁKL.Z&
- F i H i ł O N O L  i j j iĘ i  -

jest uznanym środkiem przeciw cherubem  ptuęnym .!
Zaleć ny przez  powagi lekarsK e  „FAGOSOL* leczy: GRUŹLICĘ, 
BRONCHIT, KASZEL, ASTMĘ i KOKLUSZ. — Skład  g ł ó w n y : < 
HENRYK FUKS, Warszawa, Żórawia 4 a .  — Ż ą d a ć  w Lpte a c h j  

i  i sk ładach  aptecznych.  7822

i inne dodał i do krawieczyzny
f ulecą

Magazyn diwzgy damshich
. Shmsłcwa .MMŁBP

Lwów, SOBIF SKIFGO 9. 8063"

HM 081 W MU HM  mm UOSCIf
egzystująca od 1843 roku nagrodzona 
medalami na wystawach krajowych

DOMINIKA B I E R N A C K I E G O
we WŁOCŁAWKU, ulica Kaliska Nr. 17. teł 209

(dom własny).
Fabryka wykonywa nowe, oraz restauruje organy 
wszelkich systemów, według najnowszych wyma­
gań techniki, przy pomocy maszyn parówych. 
Obecnie zostały zamówione wielkich rozmiarów 
koncertowe organy do Kościoła Sw. Elżbiety we 
Lwowie które to za ki kai miesięcy będą ustawia­
ne w Kościele, jakoteż w tym czasie wykonała 
restauracje organów w Kościele Św. Marji Ma­
gdaleny i w kl “sztorze OO. Dominikanów we 
Lwowie. — Zgłoszenia proszę kierować tylko pod 
adresem moim we Włuc*iwku. — Bliższych in­
formacji udziela p RUB1NGER, ul. Leona Sa­

piehy Nr 10. Lwów. 7675

Klełbuaiewiczł O cipcie redikto Tadeuai Stroiński,


